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Zwyciestwa wojsk chińskich pod Nankau 


Dywizje chińskie wyrzucają Japończyków z Szanghaju 


„W Nankinie ogłoszona została | niosły tak ciężkie straty, że pra- | 


S wą o „mobilizacji narodowej‘. 

zczegóły ustawy jeszcze nie są 
naro. Mobilizacja ma być pow- 
-g ai objąć do 2 milionów lu- 


INWAZJA JAPOŃSKA NA 
SZANGHAJ ZAŁAMAŁA SIĘ. 


żę 


«Korespondent Reutera donosi, | | - 
Chińczycy osiągnęli poważne e 


wdopodobnie 87 i 88 dywizja bę- 
dą zastąpione przez 57, 58 i 60 
dywizje piechoty. 


Hii: 


Sukcesy w okręgu  Yang-Tse-Po |. 


na ym zachodzie: Szang- 
haju. Oddziały chińskie stoją już 
W odległości jednej mili od Wang- 
Pu, Na odcinku Czapei Japończy 
cy zostali odparci i zdołali się u. 
sadowić tylko w niewielkiej czę. 
A dzielnicy, podczas gdy ca- 
i Memal dzielnicą jest w rękach 
Chińskich. TR 


Szą Pesze japońskie - donoszą z- 


nghaju, że Chińczycy zajęli 6 
parowców japońskich, porzuco- 
“srn przez załogę przy: nabrzeżu 

tung. Statki te przeprowadzi- 
w ewakuację obywateli japońskich 

gómiego biegu Yang-Tse. Chiń. 
Czycy zatopili okręty dla wzmoc- 

€nią zapory w UangPu na wy- 
Aokości koncesji francuskiej. 


KOMUNIKT SZTABU  JAPOK. 
SKIEGO. 
Admiralicja japońska donosi, iż 
„Ubiegły wtorek lotnictwo japoń 
ie bombardowało lotniska chiń- 
ie w Peng-Fu i Huain. Znisz- 
vag zostały 4 samoloty chińskie. 
moloty japońskie zniszczyły ró- 


„eż we wtorek na lotnisku Hai- |: 


; 18 4 ciężkie samoloty bombowe 
wa hangary. 
„Tzedstawiciel admiralicji ġja- 
opńskiej oświadczył, że wojska 
'Askię w okręgu Szanghaju po- 


. 


ODDZIAŁ ŻOŁNIERZY JAPOŃSKICH NA POSTERUNKU POD 


NAPRĘŻONA SYTUACJA 
W KANTONIE. 


Naprężenie w Kantonie wzrasta 
Chińczycy gorączko- 


nieustannie, 


SZANGHAJEM. 


wo przygotowują się do działań 
wojennych. Wszyscy obywatele ja- 
pońscy opuścili już miasto. Jednak 
i Chińczycy, w obawie działań wo 
jennych, wyjeżdżają z Kantonu. 


Jak dotąd, miasto opuściło 200 tys 
Chińczyków. 


SUKCESY WOJSK CHIŃSKICH 
POD NANKAU. 


Sztab główny marszałka Czang- 
Kai.Szeka Ogłasza, że w bitwie 
pod Nankau wojska chińskie od- 


niosły zwycięstwo. Japończycy stra 
cili 5.000 zabitych. Straty zaś 


wojsk chińskich wynoszą 1:500 po-| pujący komunikat: W ciągu dnia 


ległych. 


W pobliżu Nan-Kiu Japończycy 
zgromadzili oddziały, liczące 10 
tys. żołnierzy i przygotowują się 
do nowego ataku. W ciągu Ostat- 


nich dni posiłki japońskie, przyby- 


łe z północnych Chin, wynoszą 30 


tys. żołnierzy, a zatym armia ja- 
pońska, operująca w obecnej chwi- 


li w Chinach, liczy około 80.000 


ludzi, 


Tajemniczy zamach 


na iugosłowiańskiego terrorystę w Paryżu 


We wtorek dokonano w Pary- 
żu sensacyjnego zamachu na Ju- 
gosłowianina Czerwencicza. 

Do Czerwencicza, wracającego 
do domu, wystrzelono  kilkakrot- 
nie z samochodu. W bramie do- 


N k 
Nogi: 7 korespondent londyński do 
bej Zez cztery dni — jak glosi ka 
, (oresjjondenta „Daily Heral. 
che Z Gibraltaru — miasto Lara- 
> W Maroku hiszpańskim, było 
rę $KACh garnizonu, oficerów i sze 
zę CÓW, który zbuntował się 
tą iw falangistom, „rządzącym“ 
Z ramienia gen. Franco. 
Tzeba było ściągnąć legion cu- 
iemski z Ceuty dla pokonania 
wanych. Ale to się udato 
€ro wtedy, gdy przybyły sa- 
‘Oty niemieckie, które zbombar- 


dowały bezlitośnie miasto. 

Po dławieniu buntu nastąpiły 
egzekucje masowe, Tych oficerów, 
których nie rozstrzelano, zdegra- 
dowamo i wysłano natychmiast na 
front hiszpański, do oddziałów 
karnych. 

Korespondent dodaje, że nastro- 
je w całym Marcku bardzo od- 
mieniły Się na niekorzyść gen. 
Franco. Powodem tego są nie. 
ustanne egzekucje i kontrybucje 
przymusowe, stosowane przez fa- 
langistów. 


(a się dzieje w iraku? 
Oficerowie mordują generałów 


zog kłębie naftowe Mossulu po. 
bę;ęj © Od dwuch dni, skutkiem za 

a gen. Bekir Sidki pod zarzą 
Wojsk lskowym. DOWÓDCA 
NEM x; STOJĄCYCH GARNIZO. 
WYKONA 1 OSSULU, ODMÓWIŁ 
BAGD NANIA OTRZYMANEGO Z 

ADU ROZKAZU ARESZTO 


WANIA OFICERÓW PODEJRZA- 
NYCH 0O DOKONANIE -ZABÓJ.- 
STWA. Sytuacja nie jest jeszcze 
dostatecznie wyjaśniona, Nowo u- 
tworzony R*ąd w Iraku szuka obe 
cnie sposobu wyjścia z kłopotli- 
wej sytuacji. 


| 


mu znaleziono 11 kul. Pomimo to 
Czerwencicz odniósł tylko lekkie 
rany. Zaciekawienie wzbudza fakt, 
że sam ranny zachowuje dziwne i 
tajemnicze milczenie., nie wskazu- 
jąc napastników, a nie przecząc 
bynajmniej temu, że ich zna, od- 
mawia jednak uporczywie jakich- 
kolwiek informacyj na ten temat. 

Na podsatwie śledztwa przepro 
wadzonego dotychczas przez wła- 
dze policyjne, zdołano ustalić, iż 
Jugosłowianin będący rzekomo 
przedstawicielem jednej z firm pra 
cujących w branży spożywczej, 
był już raz wydalony z Francji za 
działalność polityczną, a obecnie 
otrzymał tylko warunkowe zezwo 
lenie na pobyt we Francji na okres 
trzech miesięcy. Czerwencicz miał 
poprzednio wielu znajomych w ko 


łach terorystów chorwackich, w 
myśl ostatnich. informacyj został 
zidentyfikowany jeden z napastni- 
ków. Jest nim Branko Radaje- 
wicz, który swego czasu był are- 
sztowany za wznoszenie obelży- 
wych okrzyków pod adresem jed- 
nego z członków Rządu jugosło- 
wiańskiego w czasie urcozystości 
w Sorbonie. Domniemany zama- 
chowiec wrócił podobno z Hisz- 
panii. Obecnie władze śledcze 
przypuszczają, że powodem za- 
machu na Czerwencicza była zem 
sta natury politycznej, prawdopo- 
dobnie za denuncjację w policji. 

Zamach wzbudził ogromne za- 
interesowanie nietylko wśród czy- 
telników kroniki kryminalnej 
dzienników, lecz także w sferach 
politycznych. 


Dla kogo były te samoloty 


Zagatkowa eskapada amerykańskich aeroplanów 


Z prywatnego lotniska Toussus 
pod Paryżem, wystartowało w So- 
botę w tajemniczy sposób 8 samo 
lotów pochodzenia amerykańskie- 
go, które były strzeżone przez po- 
licję. Dwa z tych samolotów zmu 
szone zostały do lądowania. Je- 
den z nich wylądował na lotnisku, 
a drugi uległ katastrofie o kilka- 
dziesiąt kilometrów od: Paryża w 
St. Remy les Chvereusses, grzebiąc 
pilota pod swymi szczątkami, Po- 
dóbno po wypełnieniu przez wła- 


nych formalności, miały 'one uzy- 
skać pozwolenie na odlot do Tu- 
luzy. Dotychczas jednak wylądo- 
wały w Tuluzie tylko dwa samo- 
loty a o reszcie, t. j. . 4-ch nie ma 
żadnych wiadomości. Niektóre 
dzienniki twierdzą, że lotnisko 
Toussus opuściło w rzeczywistoś- 
ci 14 samolotów Oraz wyrażają 
Jesi granie że aparaty te prze 


e tych samolotów przepisa- 


leciały granicę hiszpańską. 


Agencja Tass donosi: Komisja 
rządowa, zajmująca się organiza- 
cją raidu lotniczego Moskwa — 
Ameryka północna. wydała nastę- 


17 b. m. odbierano bardzo niewy- 
raźne sygnały stacji radiowej, któ. 


ra prawdopodobnie należy do sa- 


molotu Lewoniewskiego. Sygna- 
łów tych nie można odcyfrować. 
Obserwacje i poszukiwania czy- 
nione są nadal. Samolot „Nr. 2“, 
pilotowany przez Zadkowa, posu- 
wa się szybko na północ. Ran- 
kiem 17 b. m. dotarł on do Mar- 
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Powszechna mobilizada w Ching 


Sygnaly z Bieguna 


Dalsze poszukiwania Lewoniewskiego 


ŻOR 


kowo w zatoce Opatrzności, lec? 
niezwykle gęsta mgła zmusiła Zad 
kowa do przerwania lotu do Wel. 
len, gdzie jest teren górzysty i 
trudny do lądowania. Samolot Zad 
kowa lądował na półwyspie Czu- 
kotka, W Krasnojaarsku ukoń- 
czono przygotowania do raidu po- 
larnego dwumotorowego samolo- 
tu lotnika Gracjańskiego, który 
skieruje się na wyspę Dicksona i 
stamtąd wystartuje, aby wziąć ti- 
dział w poszukiwaniach zaginio- 
nego samolotu wraz z pilotem Go 
łowinem, 


Do Końca życia 
w obozie koncentracyjnym? 


B. redaktor „Vorwśrtsu* i b. 
poseł tow. Stampfer rozesłał par- 
tiom socjalistycźnym poszczegól- 
nych krajów i redakcjom pism par 
tyjnych memoriał w sprawie osób, 
przebywających w niemieckich 
obozach koncentracyjnych. 

Wstrząsający to dokument! 

Stampfer powołuje się na 0- 
świadczenie szefa policji hitlerow 
skiej Himmlera, że dla wrogów 
państwa wrota obozów koncen- 
tracyjnych pozostaną na zawsze 
zamknięte“. Znaczy to, że ci, co 
przebywają w tych obozach, jako 
„przestępcy“ polityczni, nie wyj- 
dą już na wolność, że bez sądu 
do końca życia po%ostaną uwię- 
zieni, co w większości wypadków 
oznacza -— powolnie wymordowa- 
ni! 

Stampfer stwierdza, że nie wia- 
domo dokładnie, ilu działaczy po- 
litycznych przebywa obecnie w 0- 
bozach. Znanych działaczy będzie 
około 80. Narazie Stampfer w me- 
moriale swym zajmuje się bliżej 
sześciu osobami i opisuje ich mar 
tyrologię w obozach koncentra- 
cyjnych. 

Pisze więc m. in. o Erneście 
Heilmannie, b. prźewodniczącym 
frakcji socjalistycznej w  sęjmie 


którego hitlerowcy poddawali ta- 
kim torturom fizycznym i moral. 
nym, że Heilmann jest już dziś na 
pół nieboszczykiem i oczekuje 
śmierci jak zbawienia. 

Jest mowa o młodym b. pośle 
socjalistycznym Mirendorfie, b. s€- 
kretarzu frakcji w Reichstagu; da- 
lej — o b. pośle Leberze, b. pośle 
Schumacherże, który na wojnie stra 
cił prawą rękę, a w Reichstagu 
wygłosił raz mowę przeciw Goeb- 
belsowi, o adwokacie Littenie, któ 
ry ną procesie, w obronie swego 
klienta, wziął w krzyżowy ogień 
Hitlera, który zeznawał jako świa 
dek. 

Każdy z bonzów hitlerowskich 
ma w obozach ofiary swej zemsty 
osobistej, nad którymi znęcają się 
w nieludzki sposób. 

I wszyscy ci ludzie — według 
zapowiedzi Himmlera — mają do 
korać życia w obozach koncen- 
tracyjnych. 

Stampfer apeluje do opinii de- 
mokratycznej świata i do sumienia 
ludzi uczciwych, by nie pokryto 
milczeniem faktu pogrzebania ży- 
wcem najepszych ludzi Niemiec 
demokratycznych, by ludziom tym 
ckazano przynajmniej poparcie 
moralne j dano do ziozumienia, że 


pruskim i b. pośle do Reichsweh- | nie zapomniano o nich. 


ry, uczestniku wojny światowej 


Ofiary faszystowskich piratów 


Przybył do portu w Algierze | mil od wybrzeży sycylijskich. Sta- 


statek angielski „City of Welling 
ton“ i wyładował 23 ludzi, urato- 


wanych spośród załogi rządowego | należności państwowej. 


tek hiszpański zatopiony był przez 
kontrtorpedowiec nieznanej przy- 
18 ludzi 


transportowca hiszpańskiego „Con | załogi zginęło. Spośród 18 zag- 
de Abasolo*, zatopionego 13 sierp- | nionych, Część zginęła od wybu- 
nia o godz. 20,30 w odległości | chu, część zaś zginęła wraz z ło- 


100 mil od wybrzeża Tunisu i 75 


r" 


dzią ratunkową. 
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$prawa państwa żydowskiego) Przegląd prasy 


Podział Palestyny nastąpi za dwa lata 


Londyńska „Jewish Chronicle" 
ogłasza sensacyjny dokument, bę- 
dący sprawozdaniem z rozmowy | 
na temat Palestyny prezesa kon-| 
gresu sjonistycznego, dr. Weizrna-| 
na z brytyjskim ministrem kolonii 
Ormsby Gore. 

Dokument stwierdza, że minister 
Ormsby Gore zapytał Weizmana u 
jego stanowisko w stosunku do za- 
leceń komisji królewskiej. Na to 
Weizman odpowiedział wymijają- 
co, że 
ŻYDZI SĄ ZASADNICZO PRZE. 

CIWNI PLANOWI PODZIAŁU 

PALESTYNY. 

Następnie Weizman przeszedł do 
zagadnienia suwerenności, wskazu 
jąc, że jeśli plan ma być w ogóle 
rozważany, to 
SUWERENNOŚĆ PAŃSTWA żY: 

DOWSKIEGO MUSI BYĆ 
ZAGWARANTOWANA. 

W związku z tym Weizman po- 
ruszył projekt ustanowienia wspól- 
nego portu dla Jaffy i Tel-Avivu 
pod władzą brytyjską. Na to mini- 
ster oświadczył, że jest rzeczą nie 
do pomyślenia, aby to zalecenie 
dało się utrzymać, zwłaszcza, że 
jest ono sprzeczne z poglądami $3- 
mej komisji. 

Z kolei Weizman poruszył spra- 
wę ceł i rocznego subsydium, któ- 
re państwo żydowskie płacić ma 
państwu arabskiemu, zaznaczając 
że Żydzi ewentualnie byliby goto- 
wi za pewne ustępstwa dojść do 
porozumienia w tej sprawie z Ara- 
bami. 

RZĄD BRYTYJSKI NIE POWI- 
NIEN JEDNAK MIESZAĆ SIĘ DO 
TEJ SPRAWY. 

Minister Ormsby Gore zgodził 
się ze stanowiskiem Weizmana 
Kiedy Weizman zażądał 
WŁĄCZENIA „NOWEJ JEROZO- 
LIMY“ DO PAŃSTWA ŻYDOW- 

„. SKIEGO, 
minister wznał żądanie to za zu- 
pełnie słuszne. 

Następnie omawiano sprawę! 
przesiedlenia ludności arabskiej 
Weizman wyraził zdanie, że powo 
dzenie tego projektu zależy całko- 
wicie od tego, czy Rząd brytyjski 
szczerze pragnie jego realizacji 
gdyż przesiedlenie może być przę. 
prowadzone jedynie przez Rząd 
brytyjski, a nie przez Żydów. Mi- 
nister kolonii odpowiedział, że 
proponuje ustanowienie komisji 
która miałaby za zadanie znalezie- 


—— z ET OOO aee e 
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nie terenów w Transjordanii 
przesiedienia Arabów oraz opraco 
wałaby jego warunki, W związku 
z tym, minister wymienił nazwisko 
sir Johna Campella, który nabył 
wiele doświadczenia w tych spra- 
wach przy wymianie ludności mię- 
dzy Grecją a Turcją. 

Weizman następnie poruszył o- 
świadczenie, zawarte w oficjalnymi 
skrócie raportu komisji królewskiej 
że mniej więcej % Palestyny . z0- 
stałaby oddana Żydom, sugerując 
że oświadczenie to winno ałbo u. 
lec sprostowaniu, albo też Żydom 
należy się 4 miliony dunamów (ie- 
dnostka miernicza ziemij. Minister 
przyznał 
MOŻLIWOŚĆ PEWNYCH KON- 

CESYJ W TEJ SPRAWIE. 
Na uwagę Weizmana, że fabryka 
potasu i elektrownia Rutenberga 
zostały wyłączone z państwa ży- 
dówskiego w raporcie komisji kró- 
lewskiej, minister odpowiedział 


że zarówno prezes palestyńskiego | 


a r , jakEoR RA F ; 
twa poiasowego lord Lytton, j | steietnie zorganizowana prasa nie- 


i naczelny dyrektor elektrowni pa- 

lestyńskiej Rutenberg, nie dają mu 

od szeregu dni spokoju i 

SPRAWA TA BĘDZIE MUSIAŁA 
ULEC REWIZ 


je 


Następnie minister Ormsby Gore 
zakreślii wobec prezesa kongresu 
sjonistycznego plan postępowania 
Rządu brytyjskiego. Po załatwie- 
niu sprawy przez komisję manda- 
tową i radę Ligi, Rząd brytyjski 
spodziewa się, że zostanie zwol- 
niony z mandatu z początkiem pa- 
Zdziernika. Następnym krokiem by 
toby manowanie komisji delimita- 
cyjnej, która prawdopodobnie by- 
taby ciałem międzynarodowym 0- 
raz komisfi finansowej i komisji 
dla przesiedlenia ludności. Potym 
Rząd brytyjski przystąpiłby do ro- 
kowań o traktat z Arabami i ży- 
dami, co prawdopodobnie trwało- 
by dwa lata. Bezpośrednio po za- 
wazciu tych traktatów, nastąpiłoby 
mianowanie 

TYMCZASOWEGO RZĄDU 

W PAŃSTWIE ARABSKIM 

I PAŃSTWIE ŻYDOWSKIM. 

Minister kolonii oświadczył, że 
deklaracja, jaką złożył w izbie 
gmin, będzie ogólnikowa i że prze 
widuje w związku z tym trudności 

Na zakończenie rozmowy mini- 
ster spytał powtórnie Weizmana 
jakie są osobiste poglądy. Na to 


Kremy, 


gnowania włosów wyrobu 


mleczka, płyny kosmetyczne, doskonałe różne, szminki, po- 
madki do warg, najlepsze pudry, radykalne środki do pielę- 
boratorium Artymiński i Kępski, Królewska 


35 Przy Laboratorium bezpłatna Poradnia Kosmetyczne, otwarta od 10 


rano do 7 wieczór. 


Sukcesy czerwonych 


na wielkich manewrach zrmii... włoskiej 


Rzymska „Tribuna“ omawia 
wynik wielkich manewrów włos. 
kich na Sycylii. Dziennik pisze, 
że „czerwoni“, którzy wylądowali 
na zachodnim wybrzeżu wyspy, 
odnieśli duży sukces taktyczny 
Niemniej jednak pod koniec ma 
newrów zostało ujawnione, że na 
pastnik nie jest w stanie utrzy 
mać przewagi nad „niebieskimi“ i 
osiągnąć celów strategicznych. 
które polegałyby na zniszczeniu 


CEEE ITEA RACOT UAT 


„Niewłaściwa 
współpraca” 


W Hamburgu rozwiązano towa- 
rzystwo handlowe „którego jeden z 
właścicieli był aryjczykiem, drugi 
zaś Żydem. Zarządzenie to zaak- 
ceptował wyższy sąd krajowy, 
stwierdzając, iż „współpraca Żyda 
z aryjczykiem jest zasadniczo nic- 
właściwa“, 


Pokwitowania 


W myśl wezwania Centr, Kom. Zw 
Zaw. z dnia 14.VHI 36 r. 
Robotnicy firmy Przeciawski i 
Wojciechowski w Warszawie 
ZA zł. 21.70 
Na Rob. Tow. Przyjaciół Dzieci 
T. Sadowski z Łodzi zamiast 


imieninowego bukietu róż dla tow 
Marii — zł. 10. 


lub okrążeniu głównych sił „nie 
bieskich“. 


dla! Weizman odpowiedział, 


że jeśli 
sprawy, poruszone w tokn rozimo- 
wy, zostaną załatwione zadawa- 
lająco dla Żydów, to 

OSOBIŚCIE POPIERA PŁAN 

PODZIAŁU, 

Weizman dodał, że (reść rozimo- 
wy powtórzy poufnie najbliższym 
przyjaciołom w Zurychu oraz wszy 
stkim członkom stałej komisji 
mandatowej. , 


NADZIEJE KONSERWY. — OD. | 


POWIEDŹ PiSM SANACYJ- 
NYCH. 
„Czas (konserwatywny). jak 
wiadomo, liczy na OZON. 
OZON. — żywi „Czas“ nadzie- 
je — opanuje rzeczywistość pol- 


ską i przesunie ją jeszcze dalej | 


ma prawo. W jaki sposób, przy 
tym „Czas“ chce bronić jedno- 
cześnie „demokracji* — to już 
oczywiście tajemnica konserwa- 
tywnego pisma. 

Wczoraj również „Czas“ pomo- 
dlił się tekże do OZON-u. 


Cmentarzysko 


Prasa francuska podała ostatnio 
szereg ciekawych szczegółów o 
kompletnym niemal rozkładzie i 
upadku dziennikarstwa niemiec- 
kiego, któremu już przed cztere- 
ma laty uniemożliwiono spełnia- 
nie właściwych funkcyj, t. j. ścisłe 
i rzeczowe informowanie opinii 
publicznej. 

Już w pierwszym roka. po prze- 
wracie hitlero.cskim potężna i 


miecka staczać się poczęła szybko 
po równi pochyłej totalizmu, 
Z 4.703 istniejących poprzednio 
dzienników przestało w jednym 
roku wychodzić — 1.606, t. j. z gó- 
rą trzecia część; liczba tygodni- 
ków spadła z 348 do 217; personel 
redakcyjny zmalał z 19.200 osób 
do 5.34! osób. 

Jest rzeczą niezmiernie charak- 
terystyczną, że prześladowanie 
prasy niezależnej w „Trzeciej“ 
Rzeszy ma podkład nie tylko 
„ideologiczny“, ale może bardziej 
jeszcze — materialny, w znacze- 
niu materialnych interesów „wo- 
dzów* hitlerowskich. Już w r. 
1923 Adolf Hitler przy pomocy je- 
dnego z zaprzyjaźnionych finan- 
sistów opanował nieznany wów- 
czas nikomu „Völkischer Beob- 
achter". Ale — pomimo nazwiska 
p. Hitlera jako wydawcy na czele 
pisma — dziennik szedł marnie i 
nie przyniósł spodziewanych zy- 
sków. Sytuacja uległa radykalnej 


= 
= 


zmianie dopiero po przewrocie. | g 


Wydawnictwo Franz-Eher Verlag, 
finansujące dziennik, rozrosło się 
niesłychanie, bijąc na głowę daw- 
ie potężne koncerny prasowe. 
Dziś nie wolno wprawdzie o to py- 
tać, ale wszyscy wiedzą, kto jest 

RREA LPG 


głównym właścicielem w ni- 
ctwa Franz-Eiher Verlag, ongi na- 
kładcy „Mein Kampf“. 

Aby zdobyć dla swych wydaw- 
nictw nowoczesne maszyny drt 
Łarskie, dogodne pomieszczenia i 
wysoki nakład, partia hitlerotwska 
nie cofała się przed żadnymi mę 
todami. Tak np. wielki dziennik 


| prowincjonalny „Dortmunder Ge- 


nera! Arnzeiger* zamknięto pod 
pretekstem, że pismo ta zamieściło 
portret Fiihrerc o charakterze „su 
gerującym wulgarność”. Majątek 
wydawnictwa skonfiskowano, a na- 
zajutrz w tym lokalu odbijano już 
gazetkę hitlerowską. Dlu zdobycia 
abonentów stosuje się środki gwał- 
tu i przymusu: członkowie „sztur- 


imówek* chodzą po mieszkaniach, 


zmuszając obywateli do zaprenu- 
merowania partyjnej gazetki pod 
groźbą utraty pracy. W r. 1935 are- 
ztowano redaktora „Koelnische 
Zeitung“ Schaefera za wydrukowa- 
nie ostrożnego opisu hitlerowskich 
metod akwizycji. 

Faktycznym dyktatorem prasy 
niemieckiej jest dziś prezes Izby 
Rasowej — Amann, osobisty przy- 
jaciel Fiihrera i dyrektor wydaw- 
nictwa Franz Eher Verlag. Tak 
więc kierownik największego nie- 
mieckiego przedsiębiorstwa wyda- 
wniezego jest zarazem osobą, upo- 
ważnioną do wydawania dekretów, 
które regulują egzystencję i stan 
posiadania jego prasowych kole- 

Św 


Śliczne stosuneczki!.. Gwałt i 
terror, grabież i korupcja. A wszy- 
stko to razem mieści się doskonale 
w ramach „ideologii“ totalistycz- 
nej... 


B. D. 


Wyprawa pod Biegun 


Już w najbliższych dniach roz. lotniczej do bieguna i otwarcie ko 


poczynamy = druk sensacyjnych 
wspomnień słynnego sowieckiego 
lotnika pota 


MICHAŁA WODOPIANOWA 
z jego wyprawy do znajdującej 
s.ę za kołem polarnym Ziemi Fran 
tiszka Józefa. 
Doświadczenia, zdobyte pod- 
czas tego lotu wmożtiwiiy następ- 


nie dotarcie sowieckiej ekspedycji 


mumikacji lotniczej pomiędzy 0b- 
szarami Rosji i Ameryką — przez 
biegun. 

Bazpośredniość i prostota opisu 
rzeczy niezwykłych jest ogromną 
zaletą wspomnień WODOPFIANO. 
WA, które się ukażą w polskim 
przekładzie HAŁINY PILICHOW - 
SKIEJ. 


Gospodarka wojenna w Japonii 


Klika militarna chce objąć kontrole 


nad wszystkimi dziedzinami życia 


W związku z zaosirzeniem się 
konfliktu chińsko - japońskiego, 
japoński minister wojny Sugiya. 
ma przedstawił radzie ministrów 
konieczność przekształcenia obec- 
nej gospodarki narodowej na go- 
spodarkę wojenną(!). Ministrowie 
finansów į handlu wykańczają pra 
ce, zmierzające do powszechnej 
mobilizacji gospodarczej kraju, 
która zostanie przeprowadzona 
drogą ustaw na najbliższej sesji 
nadzwyczajnej parlamentu. Brane 
jest pod uwagę utworzenie szere- 
gu urzędów dla koniroli źródeł su 
rowców, produkcji, konsumicji, 
transportu, finansów i handlu za- 
granicenego. Projektowane jest 
utworzenie następujących urzę- 
dów: 

1) urzędu mobilizacji źródeł su~ 
rowców. 

2) urzędu mobilizacji przemy. 
siowej, która regułować będzie 
produkcję amunicji i ograniczać 


inne działy produkcji na rzecz po- 
trzeb wojny. 


3) urząd kontroli produkcji, za~ 


daniem którego będzie uzgadnia- 
nie potr*eb rynku i przeprowadze. 
nie daleko idących oszczędności w 
konsumcji. 


4) urząd kontroli marynarki han 
dlowej — urząd ten będzie miał za 
danła podobne, jak analogiczny 
urząd w Okresie wietkiej wojny. 

5) urząd kontroli handlu, który 
drogą restrykcji i systemem za- 
świadczeń regulować będzie spra. 
wy importu į eksportu, 

6) urząd kontroli kapitałów, któ 
ry zajmie się głównie lokatą p9- 
życzek wojennych i ograniczeniem 


ORAE TIEA AAE AET D YE TNA NORET E AAA 


Śmierć pod ziemią 

W kopalni „Generał Blumen- 
thal“ w Westfalii, wydarzyła się 
katastrofa, Wywrócił się wagnoik 
kolejki kopalnianej. 30 górników 
"sty rannych, z czego 4 cięż. 
0. j ę 


| 
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działalności inwestycyjnej w prze- 
myśle do ścisłych koniec/źmości. 
Rząd kierować będzie działal- 
nością wszystkich tych urzędów 
za pośrednictweh komisji koordy- 
nacyjnej, stworzonej po przewro- 
cie lutowym 1936 r., a rozbudowa 
nej przez gabinet Hayaszi. Plan 
gospodarki wojennej, przewidu- 
jący powszechną mobilizację, zo» 
stał ujęty w planie opracowanym 
przez ministerium wojny na po- 
czątku bież. roku. Plan ten koła 
wojskowe chciały realizować, wy- 
wierając nacisk na gabinet Haya- 
szi. W obecnej chwili powstaje 
różnicą zdań pomiędzy ministrem 
finansów i ministrem handlu na 
tle metod, jakimi ma być obecnie 
plan ten realizowany, Minister fi- 
nansów Kaya pragnąłby uchwale- 
nia jednej ustawy, dającej mu peł 
nomocnictwa całkowite dla wyko- 
nywania kontroli, podczas gdy mi 
nister handlu Hoshino obstaje przy 
przedłożeniu parlamentowi szere- 
gu ustaw, z których każda zajmo- 
wałaby się oddzielną dziedziną. 


tywną podst litykę, bro książki, 
| watywną podstępną połity: d. |np. „Kobiety Francuskiej Rewo- 


Po stronie reżimowej zda się na- 
reszcie zarysowują się wyraźniejsze 
kontury nowej konsolidacji, której 
punktem centralnym jest Obóz Zje- 
dnoczenia Narodowego. Obóz ten wy 
chodzi wreszcie ze stadium. tworzenia 
ram orgamizacyjnych, ze stadium o- 
rientewania się w nastrojach i moż. 
liwościach. Uzyskał on na ostatnim 
zjeździe legionistów wyraźne popar- 
cie Marszałka Rydza - Śmigłego. 
Czy rzeczywiście „uzyskał* — 

tego jeszeze dokładnie nie wiado 
mo. W każdym razie „Czas“ do- 
pinguje OZON, żeby czymprędzej 
zajął się sprecyzowaniem swego 
stosunku do Rządu i „parłamen- 
tu“. Widać odrazu, o co chodzi. 
Chodzi o usunięcie min. Ponia- 
towskiego i mianowanie czysto 
prawicowego rządu. 

Ale ta „koncepeja* „Czasu“ nie 
podoba się pismom „sanacyjnym', 
broniącym OZON-u z innego sta- 
nowiska. Nadać OZON-owi pięt- 
no konserwatywne, ziemiańskie, 
wielkokapitalistyczne? Odrazu na 
wstępie, na progu prae politycz- 
nych? Wszak znaczy to skompro- 
mitować OZON do reszty... Jak 
będzie po tym wyglądał sektor 
np. chłopski?! 

To też „Gazeta Polska“, roz- 
sierdzona na kompromitujące 
wpychanie się „Czasu“ do OZON-u 
pisze ostro: 

Zjednoczenia narodu według re- 
cepty „Czasu“ i „Słowa“ pułk. Koc. 
przeprowadzać, naszym zdaniem, nie 
będzie. Jesteśmy tego pewni. I dla- 
tego radzimy zaprzestać tych gierek, 
które utrudniają wielkie dzieło zje- 
dnoczenia. Chyba, że chodzi wam 
panowie o utrudnienie tego wielkie- 
go dzieła. Ale w takim razie prosi- 
my o zdjęcie przyłbicy. 

A, więc „Gazeta“ boi się „utru- 
dniania* prac OZON-owych przez 
kompromitujące wścibianie się 
konserwy. OZON ma — wedle jej 
koncepcji — zachować POZORY 
bezpartyjności, bezklasowości itp. 

Jeszcze ostrzej pisze „Kur. Po- 
ranny“, który wali w „Czas“ po- 
prostu siekierą. Poco się wtrącają 
— pisze — ci „han 
zna“! Dość już mamy tych kom- 


boją się parcelacji, czepiają się 
kurczowo OZON:-u! Stręczyciele! 
woła „Kurier*: 

Faktorstwo w polityce nie zalicza 
się do czynności twórczych. Stręczy* 
ciel odgrywa w polityec cetaką samą 
rolę, jak w każdej innej dziedzinie 
życia. 

To zmaczy: jego zabiegi nie mają 
nigdy na celu wali o zasadę, pro- 
gram, o ideały, ale chodzi po pro- 
u o zapewnienie maksimum zysku 
dla pośrednika, godzącego interesy 
klientów. 

I tak dalej. Rzecz oczywista, że 
„Gazecie* i „Kurierowi* chodzi 
tylko o to, by konserwa swym 


|szyldzikiem nie kompromitowała 


OZON:-u. Obie gazety „sanacyjne* 
widocznie sądzą, że bez udzia- 
łu „Czasu“ nikt dobrze się nic zo- 
rientuje w PRAWDZIWEJ TRE- 
ŚCI OZONU-u. I że dobrzy ludzie 
pomyślą sobie. że re: OZON jeet 
raprawdę — broń Boże! — nie 
klasowy, lecz czysto „narodowy* 
i „państwowy*. Naiwne nadzieje! 

Dobrze charakteryzuje konser- 


niącą (niby) demokracji, a 
cześnie  wpycl:ającą się do 
OZONŃ-u drzwiami i oknami — 
„Dziennik Poranny* — 

Dla „Czasu“ bowiem jedno jest 
tylko ważne: znaleść sojuszników 
dość silnych i dość shętnych, którzy 
by zechcieli parzyć sobie ręce wybie. 
raniem z ognia pieczonych kaszta- 
nów dla konserwatystów. W chwili 
obecnej konserwatyści doszli do prze- 
konania, że Obóz Zjednoczenia Na: 
rodowego najlepiej się do tej roli 
nadaje i że w Obozie tym najlepiej 
uchronią się oni przed tym niebez. 
pieczeństwem — które ich zmiecie z 
powierzchni życia pelitycznego : 


przed próbą sił w swobodnych, prze» |< 


prowadzonych na podstawie demokra 

tycznej ordynacji Łez nacisku władz 

administracyjnych wyborach. 

W ten sposób mamy przed sobą 
aż dwie komedie naraz. I, Konser- 
wa udaje obrończynię demokra- 
cji, a jednocześnie pcha się do 
OZONŃ-u i spekuluje na utworze- 
nie bardziej prawicowego rządu 
(bez Poniatowskiego!). Il, Pro- 


ozontwa prasa „sanacyjna”, jak | kie 


„Gazeta Polska* i „Kur. Poran- 
ny“, atakują kompromitujących 
konserwatywnych _ „„stręczycieli*, 
by ukryć prawicową treść OZONu. 
Boją się bowiem, że coraz bar- 


dziej ujawniający się prawicowy. 
charakter OZON-u ułatwia zjed- 
noczenie żywiołów lewicowych. 
„Czas“ zresztą stara się dowieść. 
że lewica legionowa chętnie idzie 
„na lep* lewicy (socjalistycznej) 
ale ludowcy — nie, chwalić Bo 
ga, na razie nie! 

Te manewry „sznacyjnych* pism 
są dostatecznie przejrzyste. Ist: tę 
OZON-u już zrozumieli w Polsce 
chyba wszyscy. 

NOWY RZĄD? 

W związku z „jesiennymi ma- 
newrami'* w obozie b. sanacji za- 
głos krakowski „Kurier 
Wieczorny“ i, omawiając pogłoski 
o ewentualności nowego rządu, 
pisze: 

Ale jakimkolwiek będzie ten rząd. 
czy płk. Koca, Grabowskiego, czy 
płk. Sławka, lub koalicja tych trzech 
nazwisk nawet, nie będzie to rząd od- 
powiadający woli większości śpołe- 
czeństwa. 

Może pójść na prawo, może być 
powolny interesom prawicy i wieł- 
kiego kapitału, ale tak długo nie be- 
dzie miał zrozumienia w szarych ma 
sach, jak długo nie mrealiruje ich po- 
trzeb życiowych. 

Oczywiście. W kraju narasta— 
i tn szybko — potężny prąd de- 
mokratyczny. Żaden OZON i ża- 
dne endeckie hasła z tym prądem 
nie poradzą. 

KTO PRAGNIE WOJNY? 


Jest to nowy wynalazek endecki 
dla wiadomych celów agitacyj- 
nych. Otóż wojny chce — pokazu- 
je się — lewica... A dlaczego lewi- 
ca? Bo np. chce bronić Hiszpanii 
ludowej przed  faszystami, nie 
chce nieinterwencji, a w ten spo- 
sób może sprowokować wojnę. 

Mamy tedy przed oczyma naszymi 
jasne i przekonywujące dowody ma 
to, że w świecie dzisiejszym najwię- 
cej tendencyj do wzniecania i ror- 
szerzania zatargów zbrojnych maję 
te obozy i stronnictwa, które się po- 
dają za najbardziej radykalne, ta re 

prezentujące dążenia i interesy lm. 

du, które — dalej — gotowe są dia 

rozpowszechnienia pewmej ideologii 
wyciągnąć miecz z pochwy. 
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ozajna bujda. 
szpanią? Istniał rząd ludowy, 
konstytucyjny; został zaatakowie 
ry prz%» zbuntowanych faszystów 
i monarchistów przy pomocy „na 
rodowych" Niemców i Włochów. . 
TAK przecie powetało niebezpie- 
czeństwo wojny światowej w zwią 
zku z Hiszpanią. Niemieccy i włe 
cy „narodowcy“ je wywołali! A 
gdy partie demokratyczne prote- 
stują przeciwko zbrodniczej inter 
wencji faszystowskiej zzewnątrz, 
nasi endecy wołają: „Aha! woj- 
ny cheecie!*, 

Faszystowska „logika“, 

EMMA ADLER. 

W ostatnim „Populaire“ (z 15 
b. m.) znajdujemy bardzo serde- 
czny artykuł, poświęcony zmarłej 
prze l paru laty tow. Emmie Ad- 
ler. żonie przewódcy austriackiej 
soej. partii W. Adlera i matce o- 
becnego sekretarza tow. Między- 
azrodówki F. Adlera. Dużo pra- 
cowała w austriackim ruchu, zwła 
szcza w organizacjach kobiecych. 
Po kontrrewolucji p-zeniosła się 
zagranicę i tam niebawem zmarła. 
Pozostawiła 3 ciekawe 


lacji". 
Umarła w Szwajcarii, w Zuri- 
chu w r. 1935. 
K. CZ. 


POTY ITET? ENTE A e TORI 
200 kawalerów 
uczy się gotować 


We wtorek dnia 17 b, m. odbył się 


pierwszy zorganizowany spec 
dla kawalerów pokaz RZE 
trycznością. 

Obszerny, n urządzony; 


owocześnie 
lokal Salonu Pokazowego paroma i 


om, że zamierza całkowicie zelektry- 
fikować swoje gospodarstwo i przy” 
szedł, by nauczyć się jak można na 


poczekaniu przy śniadanie 
lub kolację, gotować sł tę it. P 


przy ul. 
150 (wejście od Kredytowej). 
Powodzenie tego rodzaju pokazów 
świadczy o tym jak bardzo są an€ 
pożyteczne. Dlatego też Elektrownie 
zamierza organizować je co TY 


| 
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0 prawdę w polityce .Solidaryzm społeczny” 


pars Śmigły-Rydz rzucił w 
bla wie hasło, by w życiu pu- 
Ra ym zapanowała prawda. 
asło to podchwyciła skwapli- 
wie prasa prawicowa i wypisy 
A hymny na cześć prawdy. 
no widocznie w czują 
strunę; prawica tyle grzesz; 
Przeciw prawdzie, że należało 
okazji przebłagać ją prze 
Mdnymi komplementamu, 
wie co jest prawdą w życiu 
Politycznym? Każde stronnic- 
two uważa swój program, swoje 
kot: za jedyną prawdę. Ogólni 
e żądanie prawdy nie mówi 
dy nic, każdy bowiem chciał 
swoją prawdę upowszechnic, 
pé ogólnie obowiązującą. 
wiemy, jaką prawdę mi 
= myśli marsz, Śmigły, ale 
wiemy z poprzednich jego wy- 
Urzęń, jakie są wytyczne jego 
Polityki na chwilę bieżącą, mia 
aowicje; obronność kraju i po- 
dżwignięcie go wzwyż. Te dwa 
sta stanowią tedy prawdę 
Marsz, Śmigłego, one muszą być 
iem tej prawdy. 
cc kraju- Jeżeli spra- 
potraktujemy serio, to 
Przekonamy się odrazu, że sku- 
oczna praca nad obronnością 
ski wymaga kilku nieodzow- 
ych założeń. 
czasie wojny wszyscy mu 
Są bronić kraju, co w praktyce 
icza, że obronę dźwigają na 
Śwoich barkach głównie masy 
Tacujące miast i wsi, One sta 
wią rdzeń obrony zarówno 
Na froncie, jak poza nim. 
Ai podczas pokoju, gdy się 
Rów; o obronności kraju, właś- 
te masy biorą w przygoto 
i obronnych największy 
i w zakła- 


i 
— wszędzie robotnik, 
chłop, E ak o ph 
klada ceśię ce na gmac 
Wonności Rey Rzecz ja- 
* budowa gmachu będzie 
1 sprawniej, 
tym trwal- 
okazalszy, im więcej za- 
ay) ofiarności i umiłowania 
botu wniosą do swej pracy ro- 
à cy i pracownicy. A wnio- 
te zalety wówczas, gdy czuć 
będą w Polsce jako praw- 
ai obywatele, gdy będą rów- 
w Wobec prawa i dobrze pod 
waględem materialnym  sytuo- 


„>to, jesteśmy u drugiego 
lasta marsz, Śmigłego: podcią- 
Gięcją wzwyż. Cóż ono może 
AZNaCZĄĆ innego, prócz dźwi- 
mas pracujących na wyż 
ziom ania mate- 
i moralnego? A jak się 
dźwignie na ten poziom, jeże- 
z ej strony będzie się u- 
wa mas pracują- 

ch o wyższą płacę i lepsze 
pracy, a z drugiej — 
jęslecha się przebudowę ustro- 
społecznego, likwidowanie 


Y 


i 


kapitalizmu na rzecz socjaliz- 
mu?! 

Jak widzimy, oba hasła — 
obronność kraju i podźwiśnię- 
cie wzwyż — jeżeli nie mają być 
tylko frazesem agitacyjnym 1 
reklamą odświętną — muszą 
być oparte na programie demo- 
kracji polskiej. I jedynie de- 
mokracja polska, P.P,S, i Stron 
nictwo Ludowe, pracuje szcze- 
rze Od zarania niepodległości 
nad urzeczywistniemem tych 
haseł, nad wcieleniem w życiu 
polskim tej prawdy, której wy 
kładnikiem są oba te hasła. 

I jeśli mowa o tej właśnie 
prawdzie w życiu politycznym, 
to przestańmyż wreszcie bawić 
się w ogólniki, przestańmy o- 


al jszukiwać się wzajemnie, Nie 


mówmy o obronności kraju, 
kiedy się większość jego obywa 
teli traktuje, jako obywateli 
rugiej i trzeciej klasy, kiedy 
mniejszości narodowe usuwa 
się od współpracy z Polakami, 


| 


Sprawę niskiego poziomu zarob- 
ków ludności pracującej omawia- 
liśmy już niejednokrotnie, Więk- 
szość zarobków robotniczych 
kształtuje się poniżej najskrom- 
niejszego minimum egzystencji 
Dość wspomnieć, że przeciętny za. 
robek tygodniowy w przemyśle 
przetwórczym, wielkim i średnim 
wyliczono w r. 1936 na 27 zł. 36 
gr., przy czym 39% robotników 
zarabiało poniżej 20 zł. na tydzień 
Zaledwie połowa pracowników 
umysłowych, objętych _ ubezpie- 
czeniem emerytalnym, osiągnęła 
w końcu 1934 r. 198zł. Ogromna 
większość etatowych pracowników 
państwowych (administracja i nau- 
czycielstwo) —124,135 na 145.307 
zarabia (brutto, bez potrąceń) do 
260 zł. mies. Są to fakty znane; 
warto jednak zastanowić się nad 
faktem, że niski poziom zarobków 
i dochodów dotyczy również ogro- 
mnej większości drobnomieszczań- 
stwa, że wogóle jest udziałem 
przygniatającej większości miesz” 
kańców naszego kraju. 

Sięgnijmy do statystyki płatni- 
ków podatku dochodowego, Poda. 
tek cd uposażeń i wynagrodzeń 
za pracę najemną opłacało w r 
1936 zaledwie 539.601 ludzi pra- 
cy. Reszta Świata pracy nie osią- 
gnęła minimum wynagrodzeń, po- 
dlegającego podatkowi (1.500 zł 
rocznie). Ale i z pośród płacących 
podatek większość—53,9% posia- 
da wynagrodzenie poniżej skrom- 
nego minimum egzystencji (2.500 
zł. rocznie). Liczba pobierających 
poniżej 500 zł, miesięcznie wyno- 
si aż 93,6% ogółu! Od 500 zł, do 
1.000 zł. zarabia 5,1% płatników 
Poza tym jest 5.563 pracowników 
(1%) dobrze uposażonych (1 — 2 
tysiące zł. miesięcznie) i znikomy 


0 Kurierze 


Porannym“ 
EEE A MEAN E ARAA o. ER E 


Stare przyzwyczajenia 


wiągrier Poranny" został, jak 
o, zagarnięty przez t. zw 
Ranaych narodowców. CI „młodzi 
W cy“ (o skroniach, mówiąc 
kins siwiejących) są wycho- 
Dmg ni (nieudanymi) p. Romana 
čto skiego. Dlatego nie mogą 
Bęza aru bardzo prostych 
K przykład, 

trier Poranny“ pisze: 

> dzie jednak owa „nowa moral. 
w... napewno się zaznaczy, to 
wy a ach na szkodliwość 
ską Potrzebę wysyłania zagranicę 
Parag robotników polskich į za! 
Wek, a nimi kas międzynarodó- 
zna ,. Niewątpliwie „Robotnik” u 
Thot: C Przedsięwzięcie za ar 
dona zdrowe i normalne, "Co 
Pogodzić ŻARY, że nie da się ono 
Porann z etyką (podkr. „Kuriera 
wae, ego") narodową i państwo- 

> „Proszę |, 


že Poląją, "Kurier Poranny“ sądził 
Związki Obrońców Oj- 
€ posyłają składek do 


ieć p 


panowie chorągiewkę i obóz. Nie 


„Fidacu*? Czyżby postępowały 
wbrew etyce narodowej i państwo 
wej? 

Gdy zaś chodzi o nas — to, wi- 
dzicie panowie, i PPS;, i klasowe 
związki zawodowe posyłają,skład- 
ki do Międzynarodówek od bar- 
dzo, bardzo wielu lat. Józef Pił- 
sudski, jako członek CKR. PPS. 
dbał swego czasu bardzo o to, by 
nasze składki — pepesowe — do 
Międzynarodówki Socjalistycznej 
były wysyłane regularnie. Wtedy 
etyka państwowa nie wchodziła w 
grę. Józef Piłsudski łamał więc 
najwidoczniej tylko etykę narodo. 
wą? Nieprawdaż? W r. 1912 prasa 
„narodowa“ próbowała raz robić 
z tego piekło, atakując osobiście 
Daszyńskiego i Piłsudskiego. Do- 
stała po palcach. „Kurier Poran- 
ny* chce wznowić tamtą kampa- 
nię? Nic dziwnego. Zmieniliście 


zmieniliście własnej psychologii.. 
Czym skorupka za młodu nasiąk- 
: Ar. 


nie. 


— nawet w naszym kraju o prze- 


dzinami). 


338 tys. „samodzielnych“? Ale prze 
cięż przygniatająca większość — 


kiedy antysemityzmem zatruwa 
się życie publiczne w kraju, 

Nie mówmy o  podciąganiu 
kraju wzwyż, kiedy ogromna, 
przygniatająca masa ludności 
nie ma za co zaspokoić najele- 
mentarniejsze potrzeby mate- 
rialne i duchowe, a walka o zno 
śniejsze warunki bytowania nie 
znajduje żadnego zrozumienia u 
tych, co chętnie szermują fra- 
zesem o podciąganiu wzwyż. 

Nie mówmy o obronności kra 
ju io podciąganiu go wzwyż 
przez spółkę „konsolidacyjną ”, 
której wszystkie wystąpienia i 
poczynania są całkowitym za- 
przeczeniem tych niezbędnych 
założeń, od których zależy po- 
wodzenie obu haseł. 

Istotnie: czas wielki mówić 


Z deklaracji pułk. Koca dowie- 
dzieliśmy się jak ma wyglądać u. 
strój gospodarczy Polski, gdy 
„Ozon* obejmie rządy w państwie 
Według zapewnienia p. Koca go- 
spodarka kapitalistyczna — ta ty- 
powo niechlujna, niedołężna i czę- 
sto, bezmyślnie reakcyjna gospo- 
darka polskich kapitalistów, ma 
być nawet otoczona szczególną 
opieką przyszłych „ozonowych* 
rządów. Prywatną inicjatywę, li- 
beralizm gospodarczy uznał p 
Koc za wyjątkową zaletę gospo- 
darki kapitalistycznej. Aby zaś ta 
prywatna inicjatywa mogła się bez 
żadnej przeszkody rozwijać wyklu 


prawdę i odrzucić fałsz. Ale |cza przyszły wódz „ozonowego* 
prawdę nie abstrakcyjną, lecz | ustroju wszelkie walki klasowe 
konkretną, prawdę, nazywają- | Z życia gospodarczego Polski. W 


„ozonowym* ustroju ma zamiast 
walk klasowych zapanować sielan- 
ka, zgoda wszystkich ze wszystki- 


cą rzeczy po imieniu i wytyka 
jącą je palcami, 
(imb.). 


Siły przebudowy społecznej 


siły kapitalizmu 


| 
| 


to chłopi gospodarze, zaintereso. 
wani w zmianie struktury rolni. 
ctwa, we wzroście uprzemysłowie 
nia, w zapobieżeniu wyzyskowi 
kartelowemu. A drobnomieszczań- 
stwo? Rzemieśłnicy, drobni przed 
siębiorcy? 

Tą drogą przyjdziemy stopnio- 
wo do przekonania, że interes Pol 
ski wymaga zespolenia woli i dą- 
żeń milionów we wspólnym wysił- 
ku. Po drugiej stronie — liczba. 
zaintereójwanych w utrzymaniu 
kapitalizmu sprowadza się do gar 
ści magnatów. 


zastęp dygnitarzy, pobierających 
od 2 do 5. tysięcy miesięcznie 
(1.578 ludzi), a także grupka 166 
pobierających ponad 5 tysięcy zł. 
miesięcznie, 

Weżmy. jednak statystykę po- 
datku dochodowego od osób fi. 
zycznych i spółek za r. 1935. Na 
416.186 płatników — większość 
(52%) posiada dochód do 2,6 tys 
zł. rocznie, poza tym zaś, powyżej 
tego zarobku miało dochód: 

do 500 zł. — 139.879 płatników 
(33,70%), 


500 do 1000 zł. — 39.515 (9,5%) 
1000 do 2000 zł-—113.918 (3,3%) 
2000 — 5000 zł. — 5.051 (1,2%) 
od 5000 zł. — 1.388 (0,3%). 


Odkładamy teraz „Mały Rocz- 
nik Statystyczny 37“, z którego 
zaczerpnęliśmy powyższe dane i 
spróbujmy sformułować wnioski 
—jakie stąd płyną: 
ja Lg największym nieszczę- 

iem fakt, że mamy w Polsce Š ; 

: , Opowiadałem nieraz na zgro- 
aen geek nietczny eini madzaniach o chłopskie rodzinie 
i prze-; . . . s dale- 

kracza 5 tys. zł. Jakże jednak mo- 7% ieszkającej na ioj ana 
żna mówić o podniesieniu poziomu | 22 Pod s pała aea 
niy sia | pieczyć swój ciężko zapracowany 
go życia gospodarczego i spo dobytek przed napadami — czy 
łecznego, o ratowaniu społeczeń-| Aj kk PEY czy złych są- 
stwa przed grożącym mu rozkła- esa doszła do przekonania 
dem i upadkiem kulturalnym i mo. że najlepiej będzie, gdy najmłod: 
ralnym przy takim poziomie za- szy a kef zajmie się pra- 
robków ogromnej większości spo- cą, lecz stanie z kijem w ręku i 
łeczeństwa, jaki mamy obecnie! będzie czuwał, by nikt nie naru- 
Niski poziom spożycia podstawo- szył wspólnego dobra. A gdy 
wych produktów, zahamowanie się tylko trochę dorobili, za- 
rozwoju przemysłu, pracującego raz kupili swemu Benjaminko- 
na potrzeby szerokich mas i prze-| „sj nową flintę i nowy piękny 
mysłu wogóle. Są to nieodłączne kabat, — a on mężnie i wiernie 
następstwa obecnej sytuacji zarob-| bronił chałupy ! wspólnego do- 
kowej i dochodowej. Skoro zaś| byku. Aż pewnego czasu, medy- 
mowa © rozwoju przemysłu, t0|ując w wolnych chwilach, wpadł 
trzeba zapytać, skąd mają Się na myśl — dlaczego to on właści- 
wziąć kapitały na rozwój przemy- | wie ma słuchać ojca i braci, kie- 
Słu, motoryzacji i t. p.? Czy do-| dy, mając w ręku nową strzelbę, 
starczy je garstka bogaczów? Czyj którę mu bracia kupili, jest sil- 

może być w Polsce dzisiejszej mo=| niejszy i może rozkazywać? 
wa o szerokiej, masowej oszczęd-| Czytałem, że w Para- 


ności ludzi pracy? - ; "t 
Nie! Statystyka podatników — n ib. w ae 
to jeszcze jeden dowód bankruc- dymisję dotychczasowego prezy- 
twa kapitalizmu polskiego, które denta, — że w Iraku partia woj- 
= raaro nie prie poon skowa z bronią w ręku wywołała 
jo a pon ego rewoltę i przeprowadziła zmianę 
war chnicznego, ów do- |,» rządzie, — że w Japonii woj- 
sza społecznego. Zniesienie u- |, generalicja wbrew woli ca- 
sr ja PAPen jest pod- łego narodu, ujawnionej przy o- 
s, wowym warunkiem —rOZwOJjU| statnich wyborach, ujęła ster rzą: 
Se na tysiąc naszych „mi- ye m ato Hispanis Ra E 
lionerów“ musi zawieść! a roon amrai wa 
r4 3 


(W.). 


Ref eksie 
APUSI E EET T ZEREWZE, 7 WINYLE 


tej władzy! 
Jak to dobrze, że u nas tak nie 
jest! Że u nas Konstytucja usta- 


* 

Z powyższych danych wynika 
zasadniczy pogląd na sprawę prze 
budowy społecznej. 

Wynika jeszcze fakt, że zastęp 
ludzi, w których interesie leży u- 
trzymanie ustroju kapitalistyczne- 
go jest znikomy. Gdzież ich szu- 
kać? Niema ich wśród wielkiego 


wadze rolnictwa — zastępu, jaki 
tworzą robotnicy i ich rodziny (9 
milionów 132 tys. według spisu z 
r. 1931). Niewielu ich wśród z gó- 
rą milionowej armii świata pracy 
umysłowej (1.385 tys. wraz z ro- 


sującą: Aspiracje upiorów przeszło- 
ści. — Z dnia na dzień: Sieroszewski 
płaci koszta swego temperamentu. — 
Chlubne wyróżnienie. — Inspiratorzy 
moralni, Kręte dróżki, — Ustalić 
odpowiedzialność za 


Może więc wśród 20 milionów 


Andre Gide i 


gmunt Jarosz; Intelektualiści 


Własne cele 


podjął bunt przeciwko prawowi. |. 


nawia, iż prezydent, jego rząd i 


Najnowszy numer „EPOKI” 


Ukazał się Nr. 16.ty „Epoki“ i za-|pańscy a rebelia. — Stefan Grostern: 
wiera treść b. urozmaiconą i intere- |Fikcje i fałsze rzekomego realizmu. 


szelmostwa, — |obronie tyranii. — Guernika, — Za: 
śmiałe i lekkomyślne zarzuty, — |kała zaszczytnego zawodu. — Małpie 
Lion Feuchtwanger: | zwierciadło. — 
dwugłos o Unii Sowieckiej. — Zy.|dakcji i administracji: Warszawa, ul. 
hisz. | Ordynacka 5, 


Gdy mówią o... zjednoczeniu 


mi. Do zgodnej współpracy nad| społeczny" w ramach kapitalisty. 
rozwojem gospodarczym — a za| CZnego ustroju, nie jest tak znowu 
tym i nad potęgą Państwa — za-| cudowną ani doskonałą rzeczą, jak 
siądą przy jednym stole kapitaliś-| go zachwalają twórcy „Ozonu* 
ci, obszarnicy, rządzący wysocy| Nie jest on przecie wynalazkiem 
dygnitarze i cała szara biedota ro-| naszych „ozonowców*. Byli już 
botników, pracowników  umysło-| liczni poprzednicy, którzy próbo- 
wych, drobnych kupców i rzemieśl| wali zaprowadzić solidaryzm 1 to 
ników. z reguły nie za pomocą słów, lecz 

W ten sposób zapanuje wszech-| —za pomocą przymusu. Nie uda- 
władnie w ustroju klasowym, „soli| ło się. Kosztowało to zawsze dużo 
daryzm społeczny”. lIdeową wię-| ofiar t kończyło się „krwawymi 
zią, która pozwoli zapomnieć mi-| przewrotami, ale się nie udało. 
lionom nędzarzy o ich losie i oj Nie udało się poprostu dla tego. 
tym, że są wyzyskiwani przez| że solidaryzm społeczny bez zrów 
garstkę uprzywilejowanych— bę-| nania wszystkich w prawach i ©- 
dzie dobro Państwa. W imię do-| bowiązkach podobny jest do owej 
bra Państwa i solidarystycznej for| spółki, jaką zawarł ongiś sprytny 
mułki zapanuje po raz pierwszy w| człowiek z poczciwym koniem, — 
dziejach ludzkości, i to, naturalnie| Doskonała spółka! Ale dla czło- 
w Polsce, sielanka: zgoda międzyj wieka, nie dla konia. Jaką rolę 
znikomą stosunkowo klasą, którą | zachował w tej spółce człowiek 
posiada bogactwa, prawa i przy. | dla siebie, a jaką wyznaczył dla 
wileje, i między milionową rzeszą | konia? — wiadomo. 
która nic nie posiada, Niechże się zatym  solidaryści 

Formułką solidarystyczna zdzia-| „ozonowi* nie dziwią ani irytują 
ła taki cud, że robotnik będzie| że lud polski na taki solidaryzm i 
z całym spokojem znosił wyzysk i| taką spółkę ze swoimi wyzyskiwa* 
nędzę, bezrobotny — głód. Chłop| czami nie chce się ani rusz zgo« 
ani pomyśli o tym, że podczas kiej dzić. 
dy obszarnik ma nadmiar „ziemi Pan pułkownik Koc zna  prze« 
musi on gospodarzyć 1 wiecznie | cież chociażby z dawnych czasów 
głodować na kilku morgach. kiedy nie był jeszcze solidarystą 

w. ani zwolennikiem ugody obozu nie 
W samej zaś rzeczy „solidaryzm | podległościowego z endecja, praw 
dziwe oblicze społeczne i gtębię 
uczuć narodowych naszych kapl- 
talistów i obszarników. Czy nie 
pamięta, z jaką to nienawiścią Í 
pogardą odnosili się nasi kapitali- 
ści i obszarnicy do walczącego 6 
Polskę i swoje wyzwolenie spo- 
łeczne ludu polskiego? 

A może pan pułk. Koc sądzi, że 
wyzwolenie Polski zmieniło uczu. 
cia społeczne i narodowe naszych 
kapitalistów i obszarników, że 
wraz z odrodzeniem Polski i onf 
się z drapieżnych sępów w łagod 
ne gołąbki pozamieniali? 

Nie, panowie solidaryści, i pas 
nie pułkowniku Koc: Kapitaliści 
i obszarnicy i dziś o tyle tylko res« 
pektują interes Państwa, o ile się 
ten interes pokrywa z ich egois-. 
tycznymi, klasowymi interesami. 

Policję, sądy, więzienia, Rząd. 
ba, nawet armię, uważają całkiem 
i zupełnie bezceremoniałnie i bez 
odrobiny wstydu, za narzędzia do 
obrony ich przywilejów. Wszyste 
ko, co nie jest zgodne z ich egoise 
tycznymi klasowymi przywilejami’ 
jest wrogie... państwu, jest „bol- 
szewizmem'. 

Jest to „bolszewizm“, gdy Rząd 
musi przejąć majątki za długi z 
tytułu pożyczek z kas skarbowych 
lub niezapłaconych podatków. Jest 
to „bolszewizm“, gdy robotnicy za 
strajkują o zaległe za prace zarob- 
ki. Wtedy woła się o policję. „Bol- 
szewikiem* i szkodnikiem państwa 
jest min. Poniatowski, gdy skrom- 
nie i nieśmiało usiłuje wykonać 
ustawę © reformie rolnej. Takim 
samym „bolszewikiem* jest nawet 
premier Składkowski, bo zgodził 
się na skrócenie o pół godziny 
czasu pracy dla najpracowitszych i 
najmniej zarabiających górników 
na świecie. 

Nie! Pomysły solidarystyczne. 


ciała ustawodawcze mają wyłącz 
ne prawo rządzić Polską, a jej ar- 
mia jest tylko nie politycznym i 
nie politykującym orgenem siły 
zbrojnej narodu, pozosta jącym do 
wyłącznej dyspozycji prezydenta 
Rzeczypospolitej! 

Dlatego też, patrząc na te od- 
straszające przykłady gdziein- 
dziej — tymbardziej musimy się 
dziwić dość roztropnemu dawniej 
„Czasowi“, że lekkomyślnie pro- 
paguje w tej chwili zasadę, iż ar- 
mia może mieć... jakieś WŁASNE 
CELE I WŁASNE „POSUNIĘ- 
CIA POLITYCZNE“. 


dohowe zeby- 
zdowy obw, 


n, t 


« 
a 
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Według najnowszych ba pomysły pozbawienia robotników. 
M ornkirr poja pracowników i chłopów ich prawa 
= parę: raty ze do walki z egoizmem klasowym t 
schorz w | jamy zachłannością najreakcyjniejszych 
ustne P>) pęta o najzacofańszych i najtępszych ka- 
D- ra ieza usuwa pitalistów na świecie (a takimi są 

te niebezpieczeństwa „nasi“ polscy kapitaliści) byłyby 


czymś potwornym i ze stanowiska 
interesów ludu 1 ze stanowiska 
interesów Polski. 

A chyba i p. pułk. Koc i ci łu. 
dzie odpowiedzialni za losy Pafi- 
stwa, którzy „ozonowe* solida* 
rystyczne zamysły firmują, zdają 
sobie sprawę z tego, że walki 
klasowe, prowadzone przez tak 
patriotyczny zawsze lud polski, nie 
są ani grożne, ani niebezpieczne 
dla Państwa i jego niepodległości. 

Przeciwnie, przez takie właśnie 
walki państwa i narody wznoszą 
się na coraz wyższe stopnie rozwo” 
ju i potęgi, dobrobytu materialne- 
go i postępu kulturalnego. 

A tylko doprowadzeni do roz- 
paczy, niezorganizowani, mszczą- 
cy się za swoje krzywdy—,„ zbun- 
towani niewolnicy“ stają się groż- 
ni naprawdę dla Państwa. 


przez swe odkażające 
właściwości, wyblela zę- 
by i umacnia dziąsła. 


sm > 
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— Józef Szmuga: Na bezdrożach pry 
mitywu, — Wydarzenia i dokumen. 
ty: Wynurzenia legionisty demokra- 
ty. — Dotkliwa ale zasłużona ocena. 
— Pożyteczne wystąpienie. W 
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Wojsko i Joiniciwo (nii W Wylgżonym driałónih 


Światło w oknach konsulatu sowieckiego 
Źródłem incydentu 


POSTĘPY WOJSK CHIŃSKICH 


Na wszystkich odcinkach frontu 
szanghajskiego, według agencji 
Cerural News, wojska chińskie po 
czyniły duże postępy. 

Największa wagą jest przywią- 
zywana jednakże ao zajęcia przęz 
wojska chińskie obszaru, na któ. 
rym odbywały się japońskie ćwi- 
czenia wojskowe w pobliżu Tien. 
Pao - Road. japotńczycy wyco. 
fali się na południe od Yuczau- 
Road. Połączenia komunikacyjne 
pomiędzy wojskami japońskimi w 
Yang - Tse - Po w Hong - Kiu 
zostały: przerwane. 

W Hong - Kiu barki japońskich 
strzelców morskich są ciągle oble 
gane przez wojska chińskie, które 
zbliżyły się do nich na nieznacz- 
ną odiegłość. Barki te są. bardzo 
poważnie uszkodzone, przez, bom 
by rzucone z samolotów chiń. 
skich, Broni się w nich tylko mały 
oddział żołnierzy japońskich, po 
nieważ więks*ość żołnierzy, któ. 
rzy zajmowali te barki, przenio- 
słą się do japońskiej szkoły po- 
wszechnej w- pobliżu  Dicwell. 
Road. 


AKCJA SAMOLOTÓW 
CHINSKICH 

Samoloty chińskie ponownie ob 
rzuciiy bombami okręty japońskie, 
stojące na rzece Wang - Poo iw 
pobliżu Wu - $00ag. Dwa okręty 
japońskie, trafione przez bomby, 
stoją w płomieniach. 


ge 


w 

Natarcie japońskich samolotów 
na dzielnicę Czapei trwało ok. 30 
minut.. Lotnicy, po zrzuceniu 20 
bomb, zostali zmuszeni przez chiń 
skie samoloty do odwrotu. 

, xé 

Chińskie min. wojny  ogłosi- 
ło oficjalnie, że ponad miastami 
położonymi w dolinie rzeki Yang- 
Tse, dn. 14, 15 i 16 w walkach 
powietrznych > samoloty chińskie 
i chińska artyleria  przeciwlotni- 
cza strąciła 30 japońskich samo- 
lotów. 

Komunikat wyraża uznanie chiń 
skim sitom lotniczym z powodu 
wykazania tak wysokiego pozio- 
my w pierwszych spotkaniach z 
nieprzyjacielem. Według komuni- 
katu, w ciągu trzech pierwszych 
dni walk tylko 3 samoloty chiń- 
skie zostały uszkodzone, dwóch 
lotników zostaio zabitych, a trzech 
odniosło rany. 


Wiadomości ze źródeł  japoń. 
skich o zniszczeniu przeXzło 70 
chińskich samolotów kompetent- 
ne WŁADZE CHIŃSKIE NAZY. 
WAJĄ ŚMIESZNYMI I POZBA- 
WIONYMI WSZELKICH POD. 
STAW. 


STORPEDOWANY. PANCERNIK 
JAPOŃSKI 

japoński pancernik „Izumo“; 
który nie chciał oddalić się od han 
dlowej dzielnicy Szanghaju, pozo- 
stając na rzecze Wang - Poo w 
pobliżu koncesji międzynarodo. 
wej, poprzedniej nocy © godz. 
20.30 został poważnie uszkodzony 
przez torpedę, rzusoną z małej ło- 
d*i motorowej chińskiej. Po na- 
prędce dokonanej naprawie, pan- 
cernik „Izumo“ popłynął w dół 
rzeki. 


NOC W SZANGHAJU 


W Szanghaju w znacznej czę- 
ści miasta z powodu zamknięcia 
dopływu gazu panują w nocy zupeł 
ne ciemności, Na niebie widać łuny 
pożarów w Poo - Tung, Czapei i 
w Yong.- Tse - Po, gdzie znaj- 
dują się wielkie zakłady tkackie 
japońskie. 


Japoński pancernik „lzumo* 
zbliżył się z giegiem rzeki Wang- 
Poo w kierunku Yang - Tse. Za- 
stąpił go na dawnym stanowisku 
krężownik „Atami“, którego ` re- 
flektory bez przerwy poszukują 
chińskich łodzi motorowych, zao- 
patrzonych w torpedy. 


INFORMACJE JAPOŃSKIE 
Główna kwatera  ekspedycyj. 
nych wojsk japońskich wydała 
komunikat, stwierdzający, iż sy- 


duacja w Szanghaju nie uległa 
zm anie. 


Według komunikatu, dwa samo 
foty chińskie bombardowały oko- 


w 


ło godz. 9-ej Hong - Kiu; ` Sa- 
moloty te zostały strącone ar 
japońskie działa  przeciwłotnicze. 
Jeden z. chińskich lotników, który 
zdążył wyskoczyć ze spadochro- 
nem dostał się do nłewoli. 

O g. 14.30 we wtorek chińskie 
samoloty w liczbie 22 ukazały się 
ponad Hong-Kiu, zrzucając bom- 
by, od których zginęło lub odnio- 
sło rany kilku obywateli japoń- 
skich w. tej dzielnicy. 

Eskadry japońskie  obrzuciły 
bombami lotniska w Yang - Czau 
i Ku - Yung, niazcząc przeszło 12 
samolotów na lotnisku i strącając 
w walce powietrznej około 10. W 
Nan - Czangu, który dwukrotnie 
był atakowany przez powietrzne 
eskadry japońskie, panuje nastrój 
paniczny. 

Wojska chińskie, jak donosi a- 
gencja Domei, przypuściły kon- 
centryczny atak na. dzielnicę 
Hong - Kiu, gdzie znajduje się o- 
becnie większość obywateli ja. 
pońskich, Oraz na Yang-Tse-Po, 
gdzie znajdują się wielkie japoń. 
skie zakłady tkackie. Municypal- 
nę władze Szanghaju wycofały z 
Yang - Tse - Po oddziały policji 
ze względu na niebezpieczenstwo 
ataku ze strony oddziałów chiń- 
skich. 


Według ostatnich wiadomości; 
do Szanghaju przybyły poważne 
posiłki japońskie. 

kę at 

Wszystkię japońskie kobiety i 
dzieci w liczbie okoto 15 tysięcy 
będą do dn. 19 b. m. ewakuowa- 


ne z Szanghaju do Japonii. 4.000 |; 


japońskich kobiet i dzieci już wy- 
jechało z Szanghaju, pozostałe 11 
tysięcy odjeżdża do Japomii na 6 
parowcach 18 i 19 b. m. 

Zaczęto ewakuować obywatelki 
brytyjskie i amerykańskie wraz z 
dziećmi. 


* 
** 


Podczas bombardowania przez 
samoloty. chińskie japońskiej dziel 
nicy Hong - Kiu padło 18 Japoń- 
czyków zabitych i rannych. Japoń 
ska artyleria przeciwlotnicza ze- 
strzeliła jeden chiński samolot. 


Posterunki > policyjne w. części 
koncesji międzynarodowej, poło- 
żonej na północ od rzeki Suczou, 
zostały ewakuowane. Cała wła- 
dza przeszła w ręce Japończy- 
ków. 


Ok. 60 japończich pocisków 
eksplodowało w okolicach dwor- 
ca Północnego, podczas gdy sa- 
moloty ostrzeliwały równocześnie 
z karabinów maszynowych od- 
działy chińskie. Korespondent 
Havasa, który miał sposobność 
zwiedzić odcinki Hong-Kiu i Cza- 
pei, stwierdził, że pozycje obu 
przeciwników nie uległy żadnej 
zmianie. 


Jeden z oficerów japońskich o- 
świadczył korespondentówi, że 
należy się liczyć z jeszcze jednym 
silnym natarciem wojsk chiń- 
skich. Równocześnie zaznaczył 
on, że Chińczycy odczuli dotkli- 
wie zniszczenie 40-tu samolotów. 
Oficer ten oddał hołd bohater- 
stwu jednego z lotników chiń- 
skich, który wylądowawszy ze 
spadochronem wśród oddziałów 
japońskich, odmówił poddania 
się i odebrał sobie życie wystrza- 
łem z rewolweru. 


POSIŁKI JAPOŃSKIE 
Agencja Central News donosi z 


Pao - Ting że od strony granicy. 


Mandżuko ciągną pokaźne posiłki 
japońskie. Część tych oddziałów 
przybyła już na front Hang: -. Kiu. 
Władze chińskie .zarekwirowały 
wszystkie barki, krążące pomiędzy 
Tien - Tsinem i portem Yang-Pu. 


ONTA E S 
Sprostowanie 


/W.kronice bialskiej, zamieez- 
czonej przed Jwoma dniami, po- 
daliśmy, iż niejaki Józet Zacny z 
Kęt wyrzucony został z.P. P. S. i 
T. U. R. za niemoralne prowadze- 
nie się i warcholstwo; przez o- 
mytkę wydrukowane został „za 
morderstwo“, co niniejszym pro- 
stujemy. 


Agencja Havasa donos. z Szang- 
haju o incydencie, mogącym mieć 
poważne następstwa, który jed- 
nakże dotychczas nie zostań po- 
twierdzony. Incydent ten wyda- 
rzył się pomiędzy przedstawicie- 
lami kor.sulatu sowieckiego a 
władzami japońskimi, które mia: 
ły rzekomo oświadczyć, iż świa- 
tła, zapźlone po zapadnięciu 
zmroku na najwyższym piętrze 


konsulatu sowieckiego, były. ja- 
koby wskazówką dla samolotów 
chińskich, które rzucały bomby 
na konsulat japoński. 

Agencja Havasa  «aznacza, iż 
oba konsulaty znajdują się w bli- 
skim sąsiedztwie. 

Konsul sowiecki, który sam zga- 
sił światło, wyraził ubolewanie 
wobec władz japońskich. W spi»- 
wie tej otwarto dochodzenie. 


Protest Stanów Zjednoczonyh 


Agencja Reutera donosi: Rząd St^- 
nów Zjednoczonych zawiadomił Rządy 
chiński i japoński, że nie widzi adne: 
go usprawiedliwienia ani przyczyn do 

.rzeprowadz nia  działeń wojennych 
na obszarze Szanghaju. Rząd Stanów 
Zjednoczonych czyni. rządy te odpo- 
wiedziainymi za życie i mienie obywa. 
teti amerykańskich. 
BE | 
* 
Trzej senatorowie wystosowali čo 
Prezydenta Roosevelta deklarację, żą- 
dają ; 


Japonii i Chin ustawy o neutralności. 
Na z: dzie tej ustawy zabronione bę: 
dzie udzielanie pożyczek oraz wysyłka 
broni i amunicji do tych dwóch kra- 
jów. 

** 

W połowie września wylądować ma 
ma ` Szanghaju oddział morskiej pie- 
choty amerykańskiej w sile 1200 bagne- 
tów. Oddziały * wysłane zostaną z 
San Diego Kalifornii z zadaniem o- 


chrony obywateli amerykańskich i ich 


wprowadzenia w stosunku do mienia w Chinach. 


1 Walta 7 nastrojami ludności katolickiej 


w Niemczech 


Ze sprawozdań prasy niemiec- 
kiej g niedzielnej manifestacji par 
tyjnej w Spirze wynika, iż czynni- 
ki partyjne wiedząc już od pewne 
go czasu o przygotowaniu przez 
kościół katolicki publicznych uro- 
czystości jubileuszu  pasterskiego 
biskupa Spiry uznały, iż podobne 
manifestacje wywołać mogą nie- 
pożądany rozgłos. Chodziło tu 
przy tym zapewne, nie tylko o o- 


sobę jubilata, zwalczanego przes (PAT) 


propagandę partyjną, lecz o na- 


stroje wśród miejscowej ludności 
katolickiej. 

Niedzielna manifestacja partyj- 
na osiągnęła swój główny cel u- 
niemożliwiając publiczne składa- 
nie hołdów biskupowi Spiry. Po- 
nad ulicami miasta  rozciągaięto 
wstęgi z dwoma hasłami „Oddaj- - 
cie cesarzowi co jest cesarskie, a 
Bogu co jest boskie“, oraz „Jeden 
naród, jeden wódz, jedyna wola“ 


Sprawa podziału Palestyny 


w Genewie 


Komisja mandatowa Ligi Naro- 
dów zakończyła swe prące. Sek- 
cja informacyjna sekretariatu Li- 


jęła projekt komisji królewskiej co 
do podziału Palestyny, wypowia* 
dając się tylko za wprowadzeniem 


gi Narodów nie ogłosiła żadnego| okresu i ustroju przejściowego za 
komunikatu. W kołach dziennikar-| nim nie zostaną ustalone szczegó- 


skich utrzymują, że komisja przy- 


ły i sposób podziału. 


Metody austro-faszyzmu 


. W> Wiedniu została ogłoszona 
ustawa o ochronie porządku pu- 
blicznego. Ustawa ta zasadni- 
czo przewiduje zakaz istnienia 
Partii Komunistycznej, Nar. Socja- 
listycznej (ruch hitlerowski), sty- 


Przetargi angielsko-włoskie 


„Daily Herald‘: donosi, że Rząd 
brytyjski stara się obecnie dyskret 
nie zbadać reakcję, jaką wywoła- 
łoby formalne uznanie aneksji Abi 


synii przez Włochy. Ze strony am- 


basady brytyjskiej w Kairze Son" 
dować miano Rząd egipski na te- 
mat stanowiska, jakie zająłby; 
gdyby Wielka Brytania uznałą 
króla Wiktora Emanuela . cesa- 
rzem Abisynii. Rząd egipski usto- 
sunkować miał się przychylnie, je- 
Śl wzamian za to, uzyska od 
Włoch konkretne zapewnienie, że 
zaniechają one przygotowań woj- 
skowych w Libii i nie podejmą 
ich w samej Abisynii. Ponieważ 
bezpieczeństwo Egiptu jest bardzo 
ważną sprawą dla wszelkich prze- 
targów między Rzymem a Londy” 
nem, odpowiedź egipska ma być 
uważana — zdaniem dziennika — 
przez Rząd brytyjski za zupełnie 
zadawalającą. Dziennik przewiduje 
jednak ewentualne trudności ze 
strony pewnych dominiów, a w 
szczegó!ności Nowej Zelandii. 
se > 


* 

Londyński korespondent „Tribu- 
ny*, omawiając układ stosunków 
włosko - angielskich pisze, że wy- 
miana listów Mussolini — Cham- 
berlain ' postawiła na porządku 
dziennym sprawę uznania impe- 


rium włoskiego przez W. Bryta- 
nię, 

Dziennik faszystowski pisze: 

Sprawa ta zdaje się: być na do- 
brej drodze, ponieważ wiele sym- 
ptomów: wskazuje na to, że Rząd 
brytyjski usiłuje szczerze i defini- 
tywnie sprawę tę załatwić, trak- 
tując ją równolegle do kwestii 
bezpieczeństwa na- morzu Śród. 
ziemnym. To też obecnie Rząd bry 
tyjski, szukając drogi wyjścia, 
przeprowadza konsultację z róż- 
nymi zainteresowanymi Rządami 
i pragnie zbadać, do jakiego stop- 
nia i pod jakimi warunkami Rzą- 
dy te gotowe byłyby zmienić do- 
tychczasowe stanowisko, które w 
swoim czasie zostało im zalecone 
„przez Anglię. 

Z kolei korespondent „Tribuny“ 
przytacza podane wyżej informa- 
cje „Daily Herald", iż Egipt był. 
by gotów uznać de jure Imperium 
włoskie. Stanowisko Nowej Ze- 
landii nastręczyć może trudności 
Wobec tego jednak, że zarówno 
Nowa Zelandia, jak i Australia o- 
bawiają się wzmocnienia Japonii 
po zakończeniu obecnej wojny na 
Dalekim Wschodzie, przeto — pi- 
sze „Tribuna* — dominiom zale- 
żeć powinno tak samo, jak Anglii 
i Egiptowi na zapewnieniu bezpie- 


OSTATNIE DEPESZE I WIADOMOŚCI NA STR. 1 i2. 
GORYCZ ZOZ INE AS A EEE CZK ZW OWRZODZENIA X A 


Rad angielski przeciw piractwa 


na morzu Śródziemnym 


Rząd brytyjski jest poważnie za 
niepokojony wzrastającą ilością 


admiralicji instrukcję, upoważnia 
jącą okręty brytyjskie do ostrzeli- 


ataków na handlowe okręty an-| wania bez uprzedniego ostrzeże- 


gielskie na morzu 


której ataki te następują. 
brytyjski wydał za pośrednictwem 


Śródziemnym |nia wszystkie jednostki morskie 
oraz rozszerzeniem się strefy, w atakujące 
Rząd| dlowe. 


angielskie statki han. 


Zawody pływackie ministrów 


Mussolini w 


Zz okazji pobytu w Raguzie Mussol:- 
niego i dostojników reżimu faszystow- 
skiego, odbyły się oryginalne ze 
pływackie, w których udział wzięli ' 
łącnie członkowie Rządu. 


Czynność startera pełnił sam Musso- 
lini. Wynik zawodów był następujący : 
1) sel.retarz generalny partii Starace, 
2) minister robót publicznych, 3) mini- 


Chciał wojować, a nie mógł 


roli startera 


ster iinansów, 4) podsekretarz stanu w 
min. spraw wewn., 5) minister kultury 
ludowej. J 


Prasa zamieszcza liczne fotografie, 
prze 'awiają fragmenty z zawodów 
pływnekich, podkreślając z uznanie: 
że ciężkie zadania członków Rządu nie 
przeszkadzają im w uprawianiu ' spor- 
tów. 


Kapitan rezerwy Moro Hiroitsu | zdrowia nie mógł brać udziału w 
popełnił samobójstwo przez hara- | walkach toczących się obecnie w 


kiri na jednym z placów w Tokio, 
ponieważ z powodu złego stanu 


Chinach. (PAT). 


czeństwa w basenie śródziemno- 
morskim. 

Anglia — przekonywa pismo — 
uczyniłaby błąd, gdyby uległa 
nerwowym nastrojom innych i nie 
zdecydowała się na zmianę dawne 
go stanowiska, wychodzącego z za 
łożenia, «że -Włochy pragną nie 
współpracy, ale konfliktu na mo- 
rzu Śródziemnym. (PAT). 


ryjskiego Heimatzschutzu oraz Ro- 
botniczej Partii Socjalno-Demokra 
tycznej, Następnie ustawa przewi-, 
duje utrzymanie nadal obozów 
koncentracyjnych, w których w, 
myśl nowej ustawy mogą być za- 
mykani nie tylko za przestępstwa 
polityczne, lecz również za prze” 
stępstwa natury społecznej.(?) Ka 
ry te mogą dotyczyć nie tylko ro= 
botników, ale i pracodawców w 


6 | wypadku lokatutu. 


Aad brytyjski chce znać zabór MbiSyni 


Ks. Hlinka 
opuścił polskę 


Przewódca słowackiego stron- 
nictwa ludowego, ks. Andrzej 
Hlinka, bawiący w Zakopanem, 
odjechał dn. 17 b. m. przez Łysą 
Polanę do Czechosłowacji. 


Zlikwidowany straik 


PAT donosi, że strajk w rafie 
nerii nafty Standard Nobel w Lis- 
buszy poa Gorlicami został zli- 
kwidowzny. 


Wiadomości Sportowe 


Piłka nożna 


MECZ POLSKA -— JUGOSŁAWIA 


O MISTRZOSTWO ŚWIATA. 
Na wczorajszym posiedzeniu za- 
rządu Polskiego Zw. Piłki Nożnej 
ustalono, że mecz piłkarski Polska— 
Jugosławia: odbędzie się definitywne 
an. 10 października w Katowicach, 
Spotkanie to rozgrywane o puchar 
króla Piotra będzie równocześnie eli. 
minacją w rozgrywkach o mistrzo. 
stwo Świata. 
ECHA ZAJŚĆ NA MECZU 
RESOVIA — STRZELEC. 
Polski Zw. Piłki Nożnej rozpatry: 
wał na wczorajszym posiedzeniu 
sprawę zajść, które się wydarzyły w 
Janowej Dolinie na meczu o wejście 
do Ligi Resovia — Strzelec. Polski 
Zw. Piłki Nożnej postanowił ukarać 
Strzelca 2-miesięcznym zamknięciem 
boiska dla publiczności, 
SPRAWA ŚLĄSKA JESZCZE NIE 
ROZSTRZYGNIĘTA. 


Na  poniedziałkow. posiedzeniu 
zraządu Polskiego aaa piłki noż- 
nej nie powzięto jeszcze żadnych 
uchwał odnośnie ukarania winnych 
konfliktu w okręgu śląskim ze wzgię 
du na nieobecność. prezesa PZP 
pułk. Glabisza, który bawił w nie. 
dzielę w Katowicach. Być może, że 
sprawa ta będzie załatwiona na spe- 
cjalnym posiedzeniu jeszcze w bie- 
żącym tygodniu. 


Tenis 


JĘDRZEJOWSKA NIE POJEDZIE 
DO AUSTRALII. 

W związku z wiadomościami o za. 
proszeniu Jędrzejowskiej na sezon 
zimowy do Australii, dowiadujemy 
się w Polskim Związku Lawn.Teniso 
wym, że oficjalnie mu o tym zapro- 
szeniu dotychczas nic nie wiadomo i 
zaproszenie takie od związku Austra 
lijskięgo narazie nie nadeszło. 

Zarząd PZLT. powziął zresztą po- 
stanoiwenie, że nawet w wypadku na 
dejścia zaproszenia dla Jędrzejow. 
skiej do Australii, wyjazd jej w ro- 
ku bieżącym nie będzie mógł dojść 
do skutku, 

Aktualną jest natomiast nada! 
sprawa -wyjazdu drużyny polskiej, 
złożonej z.Jędrzejowskiej, Hebdy i 
Tłoczyńskiego na listopda i grudzień 
do Afryki Południowej, Sprawa zde- 
cydowana zostanie ostatecznie po po 
wrocie Jędrzejowskiej z Ameryki, co 
nastąpi w kfńocu września. 
LOSOWANIE DECYDUJE O FI. 

NALE GRY PODWÓJNEJ 
W SOPOTACH, 

W: poniedziałek miał być rozegra- 
ny finał gry podwójnej turnieju te- 
nisowego o mistrzostwo Sopot. Ze 


„|vacat (zwyciezca ^ 


względu na ulewę, zdecydowano roz- 
strzygnąć pierwsze miejsce drogą lo 
sowania, przyczem przypadło ona pā 
rze Lund — Kukuljevid, zaś para pol 
ska Hebda — Tłoczyński musiała się 
zadowolić drugim miejscem, 


Lekkoatietyka 


GĄSSUWSKI WYGRYWA 
ELIMINACJĘ NA 800 MIR. 

W poniedziałek odbyła się elimi 
nacja w biegu na 800 mtr, przy 
udziale Gąssowskiego, Mittelstedta i 
Staniszewskiego. Bieg rozegrano n2 
boisku w parku Sobieskiego, gdyż 
bieżnia na stadionie WP, okazała się 
skutkiem ulewy nie do użytku, Wy: 
grał Gąssowski w czasie 1:58,8 prze: 
Staniszewskim 1:59,4 j Mitelstedter 
2:01. Pierwsze 400 m, przebiegli za 
wodnicy b. wolno 1:02, 


OSTATECZNY SKŁAD 
REPREZENTACJI NA MECZ 
Z NIEMCAMI 

Komisja Trzech PZLA ustaliła w 
poniedziałek wieczorem następujący 
skład reprezentacyjny na mecz % 
Niemcami 21 — 22 b, m.: 100 mtr- 
Zasłona, Dunecki, 200 m, — Zasłona» 
Dunecki, 400 m, — Śliwek, Binia- 
kowski, 800 m — Kucharski, Gąssow 
ski, 1500 m. — Kuchraski, Solden, 
5 km. — Noji, Duplicki, 10 km, Noji» 
Wirkus, 4x100 m. — Danowski, Pe 
pek, Zasłona, Duneckı, 4x400 m. a 
Śliwak, Gąssowski, Biniakowski, Ku 
charski, 110 m. płotki — Haspel, Nie 
miec, 400 m, płotki — Kostrzewski: 
Niemiec, skok w nahik M 
Hofman, skok w zwyż — K. Hofman 
v -, tyczka 


— Sznajder, Klemczak, trójskok ~ 
Luckhaus, M. Hofman, kula — Gie 
rutto, Tilgner, dysk — Fiedoruk, Gie 
rutto, oszczep — Turczyk. Gburczyk' 
młot — Kecot, Węglarczyk. 

LUKSEMBURG REZYGNUJE 

Z MECZU Z NIEMCAMI 

Jak wiadomo, w sobotę i w niedzi” 
lẹ, niemiecka reprezentacja lekkoatle 
tyczna miała rozegrać aż 6 spotka 
międzypaństwowych. Jak donosi Ní? 
mieckie Biuro Informacyjne, Lux 
burg zakomunikował Niemieckiemi 
Zw. Lekkoatletycznemu, że z tyć 
zawodów rezygnuje. Niemcy zate” 
pay będą „tylko“ na pięciu fro™ 
tu 


Kolarstwo 
da dachowa 


WYŚCIG DOOKOŁA RUMUNII 
DEFINITYWNIE ODWUŁANY 4 | 
Polski Zw. Kolraski otrzymał 0 
od Rumuńskiego Zw. Koiarskieg?, Es 
potwierdzający podaną już przeć 48 
wiądomość o odwołaniu Międzyni o, 
dowego Wyścigu Kolarskiego 
ła Rumunii. 


| 


Str. 


m „.„.. ESEE S NN 
W walce o nowy ustrój Gdyni 


czy rada przyboczna komisarza? 


Samorząd, 


| kilkoma dniami obrado- 
Drai Omisje radzieckie na temat 
Te, łego ustroja miasta Gdyni. 

mat aktualny, zagadnienie bar- 
sto; ważne. „Kurier Bałtycki“, 

Jacy blisko sfer oficjalnych za- 
pry Wszystkich, którym przy- 
kuej; Gdyni leży na sercu do dye- 


wię trkuł wstępny, jaki tej spra- 
zak Poświęcił „Kurier Bałtycki“, 
szą li granice dyskusji w pła- 
o4 Zle „czystego* i „nieczyste- 
amorządu. Autor artykułu 
logso e się jako przeciwnik wie- 
stano owej odpowiedzialności i 
A Wisko to usprawiedliwia fak- 
Cze; „Gdynia niema dostate- 
tobis ilości ludzi odpowiednio wy 
dzię« Ich do pracy w samorzą 
słup; 7 Tgumenty nie nowe. Po- 
page ali się mimi zwolennicy 
stw totalnych, propagując u- 
na je „absolutno biurokratyczne 
w iejsce liberalnej demokracji. 
Nowej konstytucji polskiej iw 
Prawionej' ‘ordynacji wybor- 
wę! zwyciężyły koncepcje ustrojo 
wąż państw, xtóre ograniczają 
aj obywatelski w sprawach 
_leznych. Po tej samej linii ro- 
owania i argumentów poszedł 

żę Pomniany autor, broniąc tezy, 
wolna S Miejskie „powinny być 
„| € od rozgrywek politycznych” 
ma hkie przypomnienie... Te sa- 
twę stroski“ przemawiały przez 
tipo nowej ordynacji i w re- 
Bej otrzymaliśmy sejm nie od- 
d erciadlający faktycznego ukła- 
s w społeczeństwie i nieodda- 
nastrojów kraju, nie repre- 
zbiorowej społe- 


ko 


Zen 


tuj woli 
Samorząd, jeżeli ma spełnić 
Je zadanie w zzkresie admini- 
aj Yjnym i ustawodawczym, mu- 
te opierać się na czynniku obywa- 
nikim i woli większości. Rady 
„ejskie, powołane na podstawie 
micio rzymiotnikowego prawa 
„yborczego, dają gwarancję, że 
E esonwo pośrednio — 
S% e udział w rządach i stanowie 
igat aW, dotyczących miasta i 
N obywateli. 
Ra sodwrót. Rady miejskie typu 
itce Miejskiej w Gdyni, składa- 


(Kor. wł.). 


w połowie z mianowanych rad- 
nych, są namiastką samorządu, w 
którym rozstrzygającym czynni- 
kiem jest władza administracyj- 
na. lokalnie — komisarz Rządu. 
Cała mnogość zagadnień politycz- 
nych, gospodarczych, fiskalnych i 
ekonomicznych spoczywa w ręku 
aparatu wykonawczego miasta, na 
który nie ma wpływu i którego 
nie kontroluje Rada Miejska. 

Wszędzie tam, gdzie rządzi biu- 
rokracja, w praktyce otrzymujemy 
rządy jednostki, pod rozkazami 
której pozostaje aparat biurokra- 
tyczny. Od obywatela żąda się tyl- 
ko podatków i posłuszeństwa. 

Tam zaś, gdzie mamy samorzą- 
dy bez cudzysłowu, gdzie demo- 
kracja jest faktem istotnym wszy- 
scy obywatele, biorą udział w 
sprawach publicznych, oddziały- 
wując rozumem i pracowitością 
na bieg spraw, na gospodarkę i 
rozwój miasta. 

W warunkach, jakie daje pełny 
samorząd, wola zbiorowa wyłania 
się jako wypadkowa dążeń rozma- 
itych stronnictw i grup społecz- 
nych, podczas gay mianowane czy 
półmianowane Rady à prori prze- 
sądzają wszystko na korzyść 
warstw uprzewilejowanych. Ty- 
powym tego przykładem jest Gdy 
nia — mizsto robotnicze — w któ. | 
rym, przy obeenym ustroju mia- 
sta, klasa robotnicza nie ma głosu. 
Rezultat? Brak mieszkań robotni- 
czych, wyzysk  kamieniezników 
(wysoki ezynsz), spekulacja cen 
artykułów spożywczych (Gdynia 
jest najdroższym miastem w Pol- 
sce), niedostateczna ilość szkół, 
brak szpitala miejskiego i ośrod. 
ków zdrowia, abisyńskie drogi i 
ciemności egipskie w dzielnicach 
robotniczych. 

Oto skutki gospodarki Rady 
Miejskiej, w której sasiada więk- 
szość © nastawieniu antyrobotni- 
czym, albu najdelikatniej się wy- 
rażając — obojętna na krzywdy 
i nędzę robotników i bezrobot- 
nych. 

Dyskusja na temat ustroju przy 
szłego miasta, jeżeli ma być od- 
Źźwierciedleniem woli i opinii spo 
łeczeństwa, a nie manipulacją ter 


m się w połowie z wybranych. a | minologiczną co do nazwy: komi- 


ż 


Atragedii ludzkich 


Śmierć za jagody 


z Hąj fiu 3 b. m. Maria Kasieńko 
jagog Wki poszła do puszczy na 
Y. Zbierała jagody, bo nie 
wąę „Pracy, a musiała utrzymy 
Meza woje dzieci i niewidomego 
~ Choć już była taka bied- 
tow Kupita w nadleśnictwie haj- 
lè m kwit za 2 zł. na prawo 
Rrzy ania na terenie całej puszczy 
niej w i jagód. Przez zapomnie- 
zę Jednak nie zabrała w tym dniu 
Nikt „i kwitu, będąc pewną, iż jej 
zpz, ie zaczepi, bo wszyscy ją 
Zbierając jagody razem z 
egy 3Szkami, napotkała leśni. 
zępeckiego, wielkiego „na- 

ca", a równocześnie gorli- 
„chrześcijanina*, Pan ten 


zażądał od nich kwitów na prawo 
zbierania. Stasieńkowa oświad. 
czyła ,że przez zapomnienie nic 
wzięła kwitu. 

Wówczas p. leśniczy chciał za: 
brać jagody dła siebie (!). I cho: 
ciaż Stasieńkowa błagała go, że 
w domu są chore dzieci i ociem- 
niały mąż, pan leśniczy na nic nie 
zważaął, ale ją szarpał i poniewie- 
rał; jagody zabrał, a Stasieńko- 
wa wskutek wstrząsu — umarła!! 

Pan leśniczy chodzi na wolno 
ści, Stasieńkowa umarła, a ociem- 
niały Stasieńko z dziećmi pozostali 
bez żadnej pomocy!! 

Są to wstrząsające fakty, które 
mówią same za siebie! 


„Dyliżans wskrzeszony 


nuki Sceni warkotem samolotów, 
natare, POCiagów elektrycznych i 
ków (ŻYwą hałaśliwością głośni- 
Dogz; diowych — mimo całego 
C2gg i u, jaki mamy dla wynalaz- 
i „Sśniuszu ludzkiego, — chę- 
znę simy się myślą w nie 
dagi S W odległe czasy, kiedy to 
Bako wie nie spalali się w go- 
i, owm tempie życia, lecz roz 
We ali się statecznym umiarem 
Żanę SnEj / powszedniości. Dyli. 
aqp POCztowy, toczący się bez 


lerne ro śpiec i 
> Miast 80 pośpiechu z miasta 


Pełny py asowanego asfaltu, lecz 


ch wybojów traktach, jest 
Nogaj sę wykładnikiem powol- 
"1a potocznej egzystencji 
OCH sora 
gk a lepi świecki dyliżans, choć 
„piech By od karkołomnego po- 
le ac oda półczesności, że słusz- 
Ciwieisp 16 może za jego prze. 
i Symb. nie zawsze jednak sta 
i oł zrównoważnego, spo 

cji gEhalęzny iSznEZO życia. 
Odzryg 7 ten środek lokomo- 
x a dość wydatną rolę w 


twórczości świetnego amerykań- 
skiego pisarza ubiegłego stuleciá, 
Francisa Bret Harteta, trudno jed- 
nak zgodzić się z tym, aby opisy- 
wane przez niego czasy miały na- 
leżeć do najspokojniejszych. 
Zapomniany ten u nas pisarz, 
który zwyczajem amerykańskim 
przechodził różne koleje losu, Od 
poszukiwacza złota į strażnika po- 
czty dyliżansowej do znanego i t- 
znanego literata, jest epikiem ka- 
lifornijskiego okresu „gorączki zło 
ta* w połowie ubiegłego stulecia. 
Obok powieści Fenimora Coope- 
ra, Maine Reide i Aimard'a, wchła 
nialiśmy za młodu opowiadania o 
poszukiwaczach złota Bret Harte'a 
w przekładach p. Zyndram - Koś- 
ciałkowskiej (wydawana przez S. 
Lewentała „Biblioteka Najcelniej- 
szych Utworów Literatury Europej 
skiej“, należąca dziś do księgar- 
skich „białych kruków*). W tych 
to opowiadaniach mamy rodowo- 
dy, prowadzące w prostej linii do 
bohaterów Jacka Londona i jego 


epigonów. 
F Towarzystwo 


Wydawnicze 


sarz czy wojewoda -—- winna hyć 
walką nie tyle o formę, co o treść. 
Podejmujący się dyskusji winni 
odpowiedzieć na pytanie: samo- 
rząd, czy rada przyboczna komi» 
sarza. Co do nas, mówimy samo- 
rząd. J podstaw tego postula*u 
dominuje koncepcja wołności i 
pełni praw obywatelskich. 
Radny miejski, otrzymujący 
mandat pewnej grupy społecznej, 
jest wolny od kaprysów. życzeń i 
upodobań jednostki, a pozostaje 
pod kontrolą i odpowiedzialnością 
wobec tej zbiorowości, z ramienia 
której raandat radnego piastuje. 
Kontrolowany przez ogół, powo- 
duje się rozumem i miłością do- 
bra publicznego. i 
Przeciwnicy narzekają na brak 
ludzi wyrobionych i odpowiednio 
przygotowanych do prac w samo: 
rządzie. Nic zaprzeczam, że w tym 


' twierdzeniu jest trochę racji, lecz 


izolowanie obywateli od spraw pu. 
blicznych, zastępowanie woli zbio 
rowej wolą i rządami jednostki— 


to szkoła, która wychowuje nie- 


wolników, oddala obywatela od 
państwa, a w dalsze; konsekw :neji 
— samo państwo skazuje na za- 
gładę. 

Do stronnictw politycznych na- 
leży dobranie ludzi odpowiednio 
przygotowanych pod kątem po- 
trzeb miasta, a przede wszystkim 
— interesów jego obywateli. 

Niech miasto —- jeżeli obecne- 
mu Zarządowi przyszłość ustroju 
Gdyni leży na sercu — rozpisze 
plebiscyt. Niech obywatele w taj. 
nym głosowaniu rozstrzygną o 
formie i treści przyszłego ustroju 
miasta. Jesteśmy przekonani, że 
większość opowie się za pełnym 
samorządem, to większość już dziś 
domaga się rozwiązania obecnej 
Rady Miejskiej rozpisania wy- 
borów na zasadzie pięcioprzymio- 
tnikowego prawa wy rczego. 
Spór, jaki się toczy na temat no- 
wego ustroju Gdyni, niech roz- 
strzygnie społeczeństwo. Tylko bez 
cudów wyborczych! 

KAZIMIERZ RUSINEK. 


Katastrowa samolotowa 


koło Żułowa 


Z lotniska na Porubanku wy- 
startował samolot aeroklubu wi. 
leńskiego do totu ćwiczebnego, 
Samolot poszybował w kierunku 
Żułowa i w niewielkiej odległości 
od tej miejscowości, z nieznanych 
na razie przyczyn, spadł na zie- 
mię. 

Aparat uległ zupełnemu zniszczę 
niu, a dwaj lotnicy: pilot Czesław 
Giedwiłło i jego towarzysz Jan 
Słońsk.Słonicz odnieśli ciężkie o- 
brażenia. 

Na miejsce katastrofy wyjecha- 
ła specjalna komsija. 

Edward Giedwiłło znajduje się 
w szpitalu kolejowym w Wilczej 
Łapie. Stan jego jest bardzo cięż- 
ki. Druga ofiara wypadku, apli- 
kant sądowy, Słoński, przebywa 
również w szpitalu, stan jego jed- 
nak nie budzi obaw, 


ew 


„Rój“ nietylko krząta się i zabie- 
ga o wydawanie utworów litera. 
tury współczesnej, ale jęło też 
przypominać czytelnikowi polskie- 
mu.zapomniane dzieła dawniej- 
szej literatury. Mam więc przed 
sobą świeżo wydany tom przekła 
dów z Bret Harte'a *). Zawiera on 
jedno większe opowiadanie, któ- 
rego tytuł nadano zbiorowi, į dwa 
pomniejsze. 

Bret Harte wyszedł obronną rę- 
ką z próby czasu. Dziesiątki brze- 
miennych w niezwykłe wydarze» 
nia lat, równe stuleciom, nie zdo- 
łały zetrzeć rumieńców młodości 
z oblicza twórcy. Uderza nas 
w jego utworach trafność obserwa 
cji, mistrzowska pewność rysun- 
ku, przejrzystość konstrukcji i do» 
skonałe poczucie humoru, Autor 
lubuje się wyraźnie w zgruba cio. 
sanych, lecz jakże mocnych posta- 
ciach pionierów „Dzikiego Zacho- 
du“, przeciwstawiając je przed. 
stawicielom cywilizowanego į u- 
temperowanego Wschodu, dla któ 
rych ma uśmiech pobłaźliwej iro. 
nii. Nad obłudną moralnością bez. 


i 


w więzieniu 


Około miesiąc już pozostaje w | Wasituka nic nie wykryła, a śledz. 
więzieniu śledczym tow. Konstanty| two wiecze się żółwim tempem; 
Wasiluk z Ostrowi Mazowieckiej | towarzysz nasz pozostaje w wię” 


Od paru tygodni znajduje się w) zieniu. 


więzjeniu łomżyńskim. 


Żona tow. Wasiluka pozostała 


Rewizja, przeprowadzona u tow bez środków do życia. 


Katastrofalne 


żniwo burzy 


na Górnym Śiąsku 


Burza, jaka przeszła przed dwo |i poraził 


ma dniami nad Śląskiem, zebrała 
wielkie żniwo w postaci pożarów, 
wznieconych od uderzenia pioru- 
nów. 

Szczególnie wielka liczba poża- 
rów notowana była w Rybnickim, 
dalej w Lublinieckim, Cieszyńskim, 
Pszczyńskim i powiecie bielskim. 
Największy pożat wybuchł w Tar- 
nowskich Górach, gdzie od ude- 
rzenia groinu stanęły w ogniu bu 
dynki fabryczne Zakładów Przemy 
słowo - Handlowych „Ostaw* Ot. 
tona Stawinogi (Opolska 3). Znisz 
(czeniu uległy maszyny, oraz ża. 
pasy juty do owijania rur kopal- 
nianych. Szkoda przekracza 30,000 
złotych. 

Drugi większy pożar wybuchł 
w zabudowaniach fabrycznych fir. 
my „Lenko“ w Bielsku, gdzie ule- 
gły uszkodzeniu urządzenia fa- 
bryczne j zapasy towarów. Nie. 
dawno. również od uderzenia pio- 
runa, spłonął doszczętnie maga: 
zyn tej firmy w Aleksandrowi. 
cach z towarami milionowej war- 
tości. 

Burza pociągnęła również wię- 
lę ofiar w ludziach i żywym in. 
wentarzu. W Kisiełowie (Cieszyń: 
skie) uderzył piorun w dom miesz: 
kalny Józefa Szczypki, zerwał dach 


Wiadomości 


SPALIŁ PóŁ WSI ABY UNIKNĄĆ 
ŚLUBU Z NIEKOCHANĄ KOBIE- 


. 


W dniu 10 czerwca wybuchł w 
Obarowie pod Równem pożar w 
zagrodzie Romana  Ławryniuka. 
Ogień z zastraszającą szybkością 
rozszerzył się na zabudowania in. 
nych gospodarzy, trawiąc niemal 
pół wsi i wyrządzając wiełotysię- 
czne szkody. 

Prowadzone przez policję do- 
chodzenie zostało obecnie zakoń. 
czońe. Stwiendzono, że ogień po- 
dłożony został przez 22-letniego 
wychowanka Ławryniuka, Jana An 
droszulika.  Ławryniuk zmuszał 
rzekomo swego wychowanka do 
poślubienia dziewczyny, której ten 
ostatni nie cierpiał. 

Chcąc uniknąć ślubu Androszu- 
lik podpalił stodołę opiekuna, ti- 
cząc na to, że termin wesela zo- 
stanie przesunięty. Przeliczył się 
jednak, gdyż mimo spalenia poło 
wy wsi, ślub odbył się, a bezpo- 
średnio niemat po nim nowożeniec 
został aresztowany. Na polecenie 
sędziego śledczego osadzono An- 
droszulika w więzieniu w Równem. 


HURAGAN W POW. SZCZU. 
CZYŃSKIM. 

Powiat szczuczyński nawiedziła 
niebywałej siły burza. 


dusznej cywilizacji, przekładającej 
formę nad treść, tryumtuje proste, 
brutalne nieraz, lecz szczere poj- 
mowanie stosunków  międzyludz. 
kich u trampów i poszukiwaczy 
złota tudzież przygód. Są oni czę 
sto okrutni i bezwzględni, ruba- 
szny Żart gra w ich życiu pocze« 
sną rolę, ale górę nad wszystkim 
biorą w końcu szczere odruchy 
zdrowej natury ludzkiej. Stąd kult 
nietylko dla tężyzny i sprawności 
fizycznej, lecz i dla tężyzny ducho. 
wej. l 

J. B. Rychlińskiego znamy jako 
rasowego tłumacza. Na przekła- 
dzie jego odbił się jednak tym ra- 
zem ujemnie nadmierny pośpiech, 
zwłaszcza jeżeli chodzi o zgi wh 
U tłumacza tej miary rażą taki: 
up. zwroty, jak „na osiem stóp 
wysoki“ lub dziwna pisownia do- 
pełniacza rzeczowników, kończą. 
cych się na „ja“ („szyji”, „nadzie- 
ji“). A wszak tak łatwo uniknąć 
tych niemiłych usterek! 

„Rojowi* winszujemy wskrze- 
szenia literatury z czasów dyli. 
żansw i oczekujemy dalszych to- 


*) Bret Harte, Więźniowie ka-|MÓw Bret Hartefa. 


mionu. Przekład 


JI. B. Rychlińskie- 
on. Warszawa, 1987. 


|padek nastąpił 


łdzili temu jednak sąsiedzi, 


7 znajdujących się u 
Szezypki osób, na szczęście nic 
śmiertelnie. Drugi piorun uderzył 
w tej samej samej miejscowości 
w stajnię Pawła Czyża, zabijając: 
konie i krowę. W pobliskim Ustro- 
niu spłonął nieubezpieczony dom, 
stodoła i stajnia Józefa Miecha, 
wyrządzając szkodę na 10,000 z 
W Skrzyszowie (Rybnickie) ude 
rzył piorun w dom mieszkalny 
Alojzego Hermana, zabijając na 
miejscu 30-letnią Annę Oślizła. 
12-letni syn jej, Ryszard zostai 
ciężko porażony. 

Jadący w czasie burzy na rowe- 
rze szosą z Rybnej do Opatowie 
(pow. tarnogórski) 44-letni To 
masz Kurowski z Piasecznej, prze 
raził się tak uderzenia pioruna, 
że padł na miejscu martwy na skti 
tek udaru serca. Drugi taki wy 
w Tarnowskich 
Górach, gdzie piorun. uderzył w 
antenę i następnie zniszczył apa- 
rat radiowy t stolik 80-letniej Paw. 
liny Markiewskiej, która z pows- 
du przerażenia zmarła na miejsca 
ma skutek udaru serca. 

Burza wyrządziła również ol. 
brzymie szkody ogrodnikom I wa. 
rzywnikom. Dokładnego zestawie. 
nia strat tej katastrofalnej burzy 
dotąd brak. 


z całej 
Polski 


Podczas nawałnicy padał grad, 
którzy wyrządził wielkie szkody 
w sadach. Również ucierpiała bar- 
dzo komunikacja telefoniczna. W 
S$zczuczynie panowały przez kilka 


godzin ciemności na ulicach wsku 
tek uszkodzenią przewodów elek- 


trycznych. Szosa była zawalona 
powywracanymi pniami drzew. 


W wielu miejscach zostały po- 


wywracane słupy telegraficzne. 


Podczas burzy wybuchły cztery 


pożary. 
TRAGICZNA ŚMIERĆ MAJORA. 
W czasie burzy, która przeszła 


nad powiatem dziśnieńskim, zgi- 


nął od uderzenia pioruna dowód- 
ca jednego z batalionów K.O.P., 
major Teofil Szurkowski. 


Piorun uderzył w dom Konstan- 


tego Małysza, we wsi Małysze 
Małe, dokąd schronił się bawiący 
w okolicy w towarzystwie kilku 
oficerów major Szurkowski. Pozo 
stali oficerowie ulegli stosunkowo 
łekkiemu porażeniu. 

Pożar, który wybuchł 
tęk uderzenia pioruna, 
duże szkody. 

ŻYWA POCHODNIA NA ULICY. 

Wstrząsające wrażenie wywołał 
w Stanisławowie wypadek tragicz 
nej śmierci 83.1etniej właścicielki 
tealności Anny Lachoty. Starusz= 
ka w godzinach porannych przy« 
gotowywała sobie Śniadanie na 
maszynce spirytusowej i w pews 
nej chwili wskutek nieostrożności 
przewróciła na siebie maszynkę. 
Momentalnie zapaliła się odzież i 
całe ciało stanęło w płomieniach. 
Nieszczęśliwa ostatkiem sił wydo- 
stała się na ulicę, przedstawiając 
niesaniowity widok płonącej po» 
chodni. 

Zaalarmowani przechodnie tf- 
dzielili staruszce natychmiastowej 
pomocy, wszelkie jednak zabiegi 
okazały się bezskuteczne. Wśród 
strasznych męczarnni zmarła, 


SPALENI ŻYWCEM, 

Z nieustalonej dotąd przyczyny 
zapalił się do Dechowiczą we wsi 
Wólka Ulaska pod Radomiem. 

Na strychu spalili się żywcem 
śpiący tam synowie poszkodowa. 
nego: Stefan lat 21 i Jan lat 15, 


TRAGEDIA BEZROBOTNEGO. 

Wojciech Widczak, zamieszkały 
w pudłach wagonowych na przed- 
mieściu Młodzianów, usiłował 1- 
dusić trzyletnią córkę. Przeszkó- 
Wid- 
czak odgrażał się, że wymorduje 
troje dzieci, a potem popełni sa. 
mobójstwo. Przyczyną tego jest 


na ski- 
wyrządził 


OBSERVER. 'brak pracy i środków do życia. 


Tow. Wasiluk wciąż pozostaje Katastroa samochodowa 


We wtorek rano na szosie mię- 
dzy Krzeszowicami a Rudawą, są- 
mochód ciężarowy, jadący w stro- 
nę Krakowa z Łodzi, wskutek pę- 
knięcia kierownicy wjechał z du- 
żą szybkością w rów przydrożny i 
przewrócił się. 

Samochód uległ zupe!nemu strza 
skaniu, a dwóch pasażerów i kie- 
rowca ulegli ciężkim obrażeniom. 

Na miejsce wypadku przybył le- 
karz z Krzeszowić, który opatrzył 
prowizorycznie rannych. 

Dwuch najciężej rannych i nie- 
przytomnych, p. Taborski z Kra- 
kowa, przejeżdżający  samocho- 
dem, przewiózł do szpitala św. Ła 
zarza. Narazie nie udało się skon 
statować identyczności ofiar wy- 
padku. 


Samobójstwo 


Kierownik firmy „Bata“ w Knu. 
rowie, Siatka, popełnił samobój- 
stwo, rzucając się pod koła po 
ciągu osobowego. Denat poniók: 
śmierć ma miejscu. Przyczyna sa 
mobójstwa na razie nieznane. 


ODROCZENIA" Z-CA WIPO 
Kącik radiowy 


W ROCZNICĘ ŚMIERCI 
NIEWIADOMSKEGO. 

Mija rok od śmierci niezapomnia- 
nego pieśniarza Stanisława Niewia. 
domskiego, który spoczął na ementa- 
rza Łyczakowskim we lwowie. Roz- 
głośnia lwowska pragnac uczeić pa- 
mięć znakomitego kompozytora, ha. 
daje dn. 19.8 o godz. 22.30 audycje. 
poświęconą jego utworom, Wykonaw 
cami są: Lwowski Chór solistów 
dyr. Jerzego Kołączkowskiego i Ma 
ria Popow'czówna (sopran). 

„PODRÓŻNIK I MIŁOŚĆ". 

Paul Morand, autor doskonałych 
książek o Londynie, New Yorku jest 
zapalonym podróżnikiem i świetnie 
potrafi opowiadać o rozkoszach włó. 


wurowym, błyskotliwym dialogu, 

a wersję sztuki Moranda 
odtworzą przed mikrofonem Pól. 
skiego Radia popularni aktorzy: Lin- 
dorfówna, Różycki i Wilamowski. Au 
dycja ta nadana zostanie dn. 19.8 6 
godz. 19. 

0 ZARAZKACH. 

O tych groźnych wrogach naszego 
zdrowia opowie radiosłuchaczóm dn. 
19.8 o godz. 16.55 dr. Zofia Wozłow- 
ska + Wojciechówska, która 


Radio warszawskie 


CZWARTEK, 19 sierpnia, 
WARSZAWA L 6.15 Pieśń, 
i 6.88 Muz, z płyt. 7.00 
Dzien. por. 7410 Muz. z Ri 
Hejnał, 12.08 Dzien. ; jeż rti © 
wystawach przysposobienia rolnięze- 
ki -+ pog. 12,23 Łódzka Ork. 15.45 
Wiad, gospod. 16.00 Na siodełku mo- 
tocykla -—- pog. 16.15 Symfonia Be. 
ethovena — (płyty). 16.55 Tam gdzie 
rosną zafazki -= gawęda. 17.10 Ka- 
pela F. Dzierżanowskiego. 17.50 Po- 
radnik sportowy. 18.05 Pog. społ. 
18.10 Program. 18.15 Ork. Whitema. 
na i revellersi. 18.50 Pog. akt. 19.00 
Podróżnik i miłość. Komedia Paula 
Moranda, 1940 Pog. akt. 19.50 Wia- 
domości sportowe. 20,00 Ork. T. Ne. 
redyńskiego. Chór Wesoła Piątka. 
W przerwie ok. godz, 20.46, Dzien. 
wiecz. 21.45 Dmi powszednie państwa 
Kowalskich. 22.00 Rec. fortepianowy 
Colette Gaveau. 22.30 Pieśni St. Nie 
wiadomskiego (w l.szą rocznice 
śmierci). 22.50 Ost. dzien. wiecz. 
WARSZAWA II. 

18.00 Koncert rozrywkowy /_ły- 
ty). 14.00 Parę informacji i Pro- 
gram. 14.06 Karłowicz i Szymanów.. 
ski (płyty). 15.00 Jak spędzić świę- 
to? 15.10 Zespół J. Stena, 22.00 Wia- 
domości sportowe. 22.05 Reportaż z 
życia, 22.20 Muz, lekka (płyty). 
28.00 Muz. tan, (płyty). 


PIĄTEK. 20 SIERPNIA. 
WARSZAWA 1. Fala 1359.3 m. 
6.15 Pieśń. 6.18 Gimmastyka. 6.38 A 


Lublin. 
1150 Pożeracze bakteryj. 18.00 Skrzyn- 
ka ogólna. 18.10 Program na jutro, 
18.15 Pog. konkutsowa. 18.20 Lekkie 


wiązanki (płyty). 18.50 Pog. aktqalna. 
19.00 Rec. Eedó Ka o (tenor). 19.50 
Jan Sibeliac, 19.50 Wiad. sportowe. 


20.00 Konc. Małej Ork. P. R. pod dyr. 
Górz, iskiego z udz. H. Rapaekiej, 
W przerwie o godz. 20.45 Dsiemnik 


wieczorny. 

21.45 „Dni powsżedńie państwa Ko- 
walskiew*, 22.00 Konc. Symi. pod dyr. 
Lewickiego. 22.50 Ost. dzien. wiećr.. 

WARSZAWA Il. Fala 2168 üt 

13,00 Weber (płyty), 14.00 Parę mfor- 
macji i program. 14.06 Konc. rozrywko- 
wy (płyty). 15.00 „Marynaty“ ~+ pog- 
15.15 Soliści: J. Filinger, - Kulikowska 
—— Śpłew, M. $trfks — 15 letni pianista. 
22.00 Wiad. sportowe. 2205 „W ezere- 
zwyczajce* — epizod z pow. Piotra 
Choynowskiego. 22.20 Mas. lekka (pły- 
ty). 23.09 Muzyka tan. 
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Zamiana ulicy naskwe 


„ROBOTNIKR,, 


| mec ada) 


ŻYCIE WARSZAWY 
Kronika wypadków 


ma Saskiej Kępie 


Prace kanalizacyjne posuwają 
się dotychczas na Saskiej Kępie 
w szybkim tempie; do 23 b. m 
wykonane będą całkowicie roboty 
na ul. Elsterskiej, Berezyńskiej 
Gruzińskiej i Czeskiej. Budawa ka- 
nalizacji na ul. Walecznych jest w 
toku. Tempo robóż na tej ulicy bę- 
dzie nieco powulniejsze*ze wzglę- 
du na układanie kanału murowane: 
go, w odróżnieniu od poprzednich 
ulic, które uzyskały kanały z rur 
żelaznych. Obecnie wykonywane 
są wszystkie prace przygotowaw- 
cze do budowy kanalizacji na ul 


Obrońców. Cały program skanali- 
zowania Saskiej Kępy będzie wy- 
konany w r. b. Nawierzchnie aa 
ulicach, na których roboty kanali- 
zacyjne będą ukończone, ulegną 
eałkowitemu uporządkowaniu. 

Ponieważ w ostatecznym planie 
regulacyjnym miasta ul. Elsterską 
nie. istnieje jako arteria komunika 
cyjna, prawdopodobnie, po ukoń- 
czeniu prac kanalizacyjnych na tej 
ulicy, ulica. ta. będzie zamieniona 
na skwer, przy-czym nawierzchnia 
będzie z niej usunięta. 


Roboty wodno-melioracyjne 


w Warszawie 


Roboty wodno - melioracyjne, ma. 
jące poważne znaczenie dla rozbudo. 
wy i stanu sanitarnego miasta, pro- 
wadzone są w kilku punktach sto- 
licy. 

Kanał Piaseczyński o przeznacze- 
niu urbanistycznym, stanowi frag- 
ment przyszłej Alei Marszałka. Skła. 
da się z dwóch odcinków od ul. Czer- 
niakowskiej do ul. Szwoleżerów i od 


ul. Szwoleżerów do skarpy w parku 
Zobieskiego. Długość całkowita ka- 


nału 830 m. Odcinek od ul. Czernia. 
kowskiej do ul. Szwoleżerów jest już 
całkowicie wykonany. Koszt całości 
wyniesie ok. 430.000 zł, 

Kanał na ul. Oliwskiej wykonywa: 
ny od trzech lat, ma za zadanie osu. 
szenie Pelcowizny i Bródna. U wylo- 


tu kanału do Wisły na ul. Toruńskiej 
wybudowano  śluzę, zabezpieczającą 
kańał od wysokich wód rzeki, Koszt 
całości wynosi ok, 320.000 zł. Dotych- 
czas wykonano kanał do rogu ul. 
Budowlanej i Oliwskiej. 

Kanał na ul. Stężyckiej wykony. 
wany jest od dwóch lat i ma na celu 
obniżenie poziomu wód gruntowych 
na Grochowie, Jest on z betonu i ma 
średnicę 0,5 m. w górze 0,3. Koszt 
całości budowy :ok. 160.000 zł. 

Celem odwodnienia ul. Powsińskież 
buduje się kanał kryty, który odpro- 
wadzi wody powierzchniowe, zaś od- 
wodnienie. linii kolejowej na Radom 
przeprowadza .się przez budowę ka- 
nału krytego betonowego o średnicy 
800 m/m. Koszt całości 260.000 zł, 


r Kronika organizacyjna , Z 


W czwartek dnia 19 b. m. o godz 
7.80 wiecz, odbędą się zebrania or- 
ganizacyjne dla Kół: 

Mokotów, ul. Racławicka 4; 
tow. Józef Dzięgielewski. 

Nowe Brćdno, ul. Białołęcka 51. 

Ochota, ul, Grójecka 94, ` 

Rokowiec, ul. Pruszkowska 6. 

PIĄTEK, 

W piątek dn. 20 b. m. ogodz. 7 w. 
ńa niżej podanych Dzielnicach odbę- 
dą się Zebrania dla członków i wpro. 
wadzonych gości z referatami na ak- 
tualne tematy, 

Dz. „Wola—Czyste* — Wolska 44, 
ref. tow. Ludwik Perl, 

Dz, „Jerozolima* — Chłodna 
ref. tow. Stanisław Malinowski, 

Dz. „Rakowiec“ -— Pruszkowska 6, 
ref. tow. Fotek. 

Dz. „Mokotów * — Racławicka 4, 
ref. tow. Stefan Wolny, 

Dz. „Praga* — Brukowa 35 m. 14, 
ref. tow. Księżak, 


ref 


30, 


Rady Zawodowej 


W czwartek dnia 19 b. m. o godz. 
6.50 wieczorem w lokalu Rady odbę- 
dzie się czwarte posiedzenie 


KOMITETU PROPAGANDY, 


Na porządku dziennym‘ 1) Koor- 
dynacja prac w Oddziałach, 2) Uzu- 
pełnienie niektórych Sekcyj, 3) Re- 
zultat prac Sekcyj, 4) Hasła związ- 
kowe, 5) Sprawy praktyczne. 

Obecność przedstawicieli 
kich Oddziałów niezbędna. 


Nowy cdcział su ow;PKP 
w Legionowie 


Ministerium Komunikacji  zatwier. 
dziřo plan założenia nowego oddziału 
warszawskiej dyrekcji kolejowej, któ- 
rego siedziba mieścić się będzie w Le- 
gionowie pod Warszawą. Nowemu od- 
działowi dyrekcji PKP. przekazane zo- 
staną sprawy budowlane. Założenie od. 
działu dyrekcji kolejowej w Legiono- 
wie, przyczynić się ma do dalszego roz- 
woju tego csiedla podstołecznego. 


wszyst- 


Napad.. krowy 


na budke policjanta 


Na skrzyżowaniu Al. Jerozolim: 
skiej i Brackiej wywołała sensację 
krowa, którą prowadził 15-letni 
Jan Szymański (m. Błonie). Krowa 
przelękła się sygnałów samochodo 
wych i wyrwała się chłopcu. Zwie 
rzę wpadło na stojącą na środku 
jezdni budkę policjanta, wybijając 
pyskiem dolną szybę. Pokaleczona 
odłamkami szkła krowa, rozszalałą 
pod wpływem bólu, wpadła na 
chodnik, stając dęba przed wera:- 
dą restauracji „Cristal*. Tam za- 


| Ce. 


wisła na chwilę na ogrodzeniu oka 
lającym trawnik, po czym rzuciła 
się na chodnik, wyprawiając har- 
Przechodnie, szczególniej ko- 
biety i dzieci, uciekali w popłochu, 
kryjąc się do bram lub sklepów. 

Posterunkowy 2034, przy pmo- 
cy dwóch przechodniów, zdołał 
schwycić linkę z krową i wpędzić 
ją na podwórze domu przy ul. 
Brackiej 16, gdzie została uwią- 
zana. * 


l 
1 
| ZAMACHY SAMOBÓJCZE. 


n 20-letnia Stefania Hakówna, pia 
cownica. domowa (Puławska 87) 
napiła się esencji octowej na klat 
ce schodowej przy ul. Bałuckie 
go 32. 

24-letni Jan Aleksiejew, elektro 
technik, napił się esencji octowej 
w bramie domu Marszałkowska 89. 

43-letnia Maria  Tercjakówna, 
robotnica (Młynarska 43) połknęła 
w celu samobójczym, 4 pastylki 
sublimatu w bramie domu Lesz- 
no 43. 

Wszystkim ofiarom zawodów 
życiowych pomocy udzieliło Po- 
gotowie, po czym przewiozło ich 
4o szpitala Dzieciątka Jezus. 


„ROZKOSZE* WSPÓLNYCH 
MIESZKAŃ. 

Właścicielka mieszkania przy 
ul. Ogrodowej 34, Maria Pawłow- 
ska, zameldowała w 7 komisaria. 
cie, że sublokatorka jej, Józefa 
Szczycińska, pracownica domowa, 
która jest winna komorne za 10 
miesięcy, skradła sukienkę i dwa 
ręczniki. Gdy Szczycińska dowie 
"„ziała się o tym, porwała kij od 
firanek i pobiła Pawłowską, za. 
dając jej kilka ran. Syn Pawłow- 
skiej 14-letni Antoni „rzucił się na 
Szezycińską i pobił ją kijem. Bój- 
sę, która zakończyła się na ulicy, 
zlikwidował policjant, przeprowa- 
dzając ranne kobiety do ambula- 
torium r ogotowia. 

ŚMIERĆ W AMBULATORIUM 

POGOTOWIA. 
Na rogu ul. Dzielnej i Smoczej 


zasłabł i stracił przytomność 64-1. 
Gabriel Weingarten, Niska 47. 


WEI PORODY YO Y PECH NR. 244 AA 
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Weingarten zmarł. _ Przyczyńa 
šmierci — atak sercowy. 
PLAGA SZCZURÓW. 

W ciągu b. m. zdarzył się W 
Wavszawie już trzeci wypadek p0- 
s'yżienia człowieka przez szczury: 
Gstatnio przy ul. Niskiej 28 z0* 
stał ugryziony w prawą  stop€ 
14-letni Moszek Baum, uczeń, któ- 
ry znajdował się wówczas w piw* 
nicy. Chłopca opatrzono w ambt- 
latorium Pogotowia, 

sk 
A i 

W ciągu doby ubiegłej psy po 
kasaty 7 osób. 

KARYGODNE WYBRYKI 
ŁOBUZERII. 

Jadącego rowerem ulicą Syreny 
18-letniego Mieczysława Kunic- 
kiego (Sokołowska 18) jakiś wy- 


|rostek uderzył kamieniem. Kunic- 


ki spadł i doznał wstrząsu mózgu. 
PRZEJECHANIE. 

Na rogu ul. Grzybowskiej i Gra- 
nicznej dostała się pod dorożkę 
45-letnia Józefa Osmólska (Próż- 
na 7). Lekarz Pogotowia stwier- 
dził rany tłuczone głowy i ogólne 
potłuczenie. Po opatrunku Osmól: 
ską przewieziono do domu. 

KRADZIEŻ ROWERU. 

Z przed gmachu dyrekcji okrę: 
gowej P.K.P. na Pradze (Targo- 
wa 74) skradziono rower Nr. PO- 
2556, wartości 100 zł., stanowiący 
własność Sławomira  Maciejew- 
skiego (Okopowa 9) gońca. 
UJĘCIE DWUCH NOŻOWCÓW. 

Władze policyjne ujęły Zdzisła- 
wa Gradusa (Rembertów), któ- 
ry przed domem Podwale 6/8 na- 
padł į poranił nożem Irenę Petry- 
kowską (Mariensztadt 28), kon- 
trolną, oraz Ryszarda Krzemińskie 


Zahamowanie wyjazdów 
za granicę 


W : poszczególnych  referatach | Ma to bezpośredni związek z 
paszportowych starostw grodzkich |ograniczeniami dewizowymi i wy- 
w Warszawie, zauważono zmniej- |czerpaniem się kontyngentów de- 
szenie się liczby podań o paszpor- wizówych do wielu krajów. 
ty turystyczne. 


Wielki proces 


„króla nieboszczyków” 


Wydział IIl karny  stołecz-|czyków*, potrwa przez 4 tygod- 
go Sądu Okręgowego wyznaczył 


na dzień 29 września r. b. wielki 


nie. 


Przechodnie przewieżli starca do 
ambulatorium Pogotowia, gdzie |go (Wielka 18) sprawcę napaści 
w cząsie udzielania pomocy — | na Edwarda Wagnera (Śliska 22). 


m 


Co wyświetlają kina? 


kochała”, 
MUCHA: 


ADRIA: „Detektyw z Honolulu", „Concertina* į „Tylko raź 
ANTINEA: „Człowiek bez twarzy“ 


i „Noce portowe“, „Młody hrabia“, 


Policjanci nie 


przestrzegają 


przepisów 


Zauważono, że niektórzy. funk- 
cjonariusze P. P. sami nie prze- 
strzegają _ przepisów  porządko- 
wych. Tak np. funkcjonariusze PP. 
przechodzą niewłaściwie jezdnią 
zajmują w autobusach podmiej- 
skich miejsca stojące, wyskakują 
z tramwajów, zatrzymują autobu: 


„sy. między przystankami etc. 

Z tych względów bardzo na cza- 
sie jest okólnik głównego komen- 
danta.P, P., który zarządził ścisła 
przestrzeganie. przez, funkcjonariu- 
szów - P. .P.. obowiązujących prze- 
pisów. 


Rejestracja 
bieliźniarstwa i gorseciarstwa 


W związku z ogólną rejestracją 
warsztatów rzemieślniczych, prowa- 
dzoną przez Izbę Rzemieślniczą w 
Warszawie, dokonywana jest. specjal. 
na rejestracja warsztatów krawiec- 
kieh, bieliźniarskich i gorseciarskich, 
a to w związku z uznaniem bieliźniar 
stwa i gorseciarstwa za rzemiosło 
oraz wobec przewidywanego udziela. 


nia zamówień przez instytucje pań- 
śstwowe tylko zarejestrowanym zakła 
dom pracy. 

Zakłady, które nie zarejestrują się 
dobrowolnie w ciągu b. m., będą na- 
stępnie kontrolowane przy udziale 


wydziału ' przemysłowego ; Zarządu 
Miejskiego i poniosą konsekwencje 
karne. 


Co grają w teatrach? 


TEATR ATENEUM: Nieczynny. 

TEATR NARODOWY: Dziś „Słu. 
ga Jego Lordowskiej Mości* Barri'- 
ego 4 Węgrzynem w roli tytułowej. 

TEATR POLSKI: Gra dziś i dm 
następnych świeżo wystawioną świe- 
tną krotochwilę ze śpiewami i tańca. 
mi J. Tuwima według komedii Rusz. 
kowskiego „Jadzia — Wdowa‘, 

TEATR LETNI: Dziś lekka kome- 
dia Niewiarowicza „Gdzie diabeł nie 
może” z Janina Martini, Daczyńskim 
i Orwidem w rolach głównych. 

TEATR MmALICKIEJ: Daje dzi‘ 
komedię Niccodemi'ego „Świt, dzień 
i noc”. 

TEATR KAMERALNY: Gra króto 
chwilę H. Adlera p. t. „Skandal w ro 
dzinie Kinga“. 

CYRULIK WARSZAWSKI: Co. 
dziennie „Ciotka Karola“ z udziałem 


„Wilki w nocy" 


w Teatrze Narodowym 


Jedną z najsubtelniejszych ` sztuk 
Tadeusza  Rittnera „Wilki w nocy“ 
'ukaże się w początkach września na 
scenie Teatru Narodowego, gdzie roz 
poczęły się próby pod kierunkiem re. 
żyserskim Stanisławy Wysockiej w 
świetnej obsadzie. 


Bodo, Benity, Orwida, Minowicza i 
innych, 

IEATR. „8.15 gra codziennie ko. 
medię muzyczną Benatzky'ego „kKo- 
lctta“ (Miss Loteria). 

OGRÓD ZABAW 100 POCIECH 
(1rzy moście Kierbedzia), Otwarty 
codziennie oprócz poniedziałków Jd 5 
Pp. p.. w niedzielę i święta od 11 r. 


Otwarcie Teatru Małego 


W dniu.28 b. m., to jest w sobotę 
następnego -tygodnia wznowione . bę. 

po przerwie wakacyjnej widowiska 
w Teatrze Małym. —.W dniu tym 
odegrana będzie po raz pierwszy w 
tym teatrze niegrana od lat dwudzie- 
stu w Warszawie komedia satyrycz. 
na w 8-ch aktach G. B. Shaw'a w 
arap oi Floriana Sobieniowskiego 


p. t. „Domy Sartoriusa“, — Komedia 
porusza, jak wiadomo, aktualny i 
dziś jeszcze w dużym stopniu pro- 


blem domów jednoizbowych dla wiel. 
komiejskiej biedoty. 

Sztukę Shaw'a inscenizuje i reży- 
seruje Edmund Wierciński. Tytułową 
rolę naczelną kamienicznika Sartor. 
iusa gra Mieczysław Samborski, głó- 
wną rolę kobiecą — Nina Andryczów 
na, role następne: Jan Kreczmar, Sta 
nistwa Grolicki, Józef Kondrat, Jad- 
wiga Kurykulówna. 


Redaktor odpowiedzialny: LUDWIK WINTEROK. 


proces w niezwykłej aferze fał- 
szerstw pogrzebowych, o które o- 
skarżony jest właściciel biura po- 
grzebowego, Moryc Pinkiert i 
3-ch lekarzy. Ze względu na c- 
grom zebranego materiału dowo- 
dowego zawartego w 23 tomach 
akt i powołaniu: kilkuset świad- 
ków, według przewidywań pro- 
ces przeciwko „królowi niebosz- 


Zderzen e motocyśl sty 
z rowerzystą 

Na Wybrzeżu Kościuszkowskim 
nastąpiło zderzenie motocykla, 
prowadzonego przez 46-letniego 
Mariana Porowskiego, rzeźbiarza 
(Ślepa 2), z rowerem „na którym 
jechał 14-letni Karol Jakubiak, u- 
czeń (Szara 6). Starcie było tak 
silne, że Jakubiak doznał złama- 
nia prawej ręki, obcięcia dwuch 
palców i został ogólnie potłuczo- 
ny. Porowski zaś — ogólnie po- 
tłuczony. Ofiary katastrofy opa- 
trzyło Pogotowie, poczym Jaku- 
biaka w stanie ciężkim przewiozło 
do szpitala św. Rocha. 


Podrożenie 
masła i serów 


Na posiedzeniu komisji notowań 
cen nabiału w Warszawie przy Stow. 
kupców polskich postanowiono noto- 
wać od 19 b. m. następujące orienta- 
cyjne ceny masła: wyborowego w 
opakowaniu i w blokach — 8 zł 10 
gr. (dotychczas 2 zł. 90 gr.), w dro» 
bnym opakowaniu firmowym — 3 zł. 
20 gr. (3 zł.), osełkowego — 2 zł. 60 
gr.’ (2 zł. 40 gr.), wszystko za kg. w 
hurcie, nadto sera białego twarogo- 
wego odtłuszczonego — 90 gr. (80 
gr.), litewskiego I gat. — 2 zł. 20 
gr. (2 zł. 10 gr.). 


Ostrożn e z korkowcami 


Przy ul. Złotej 56a syn wożne- 
go 7-letni Zenon Linowski, manipu 
lując korkowcem, spowodował wy- 
strzał Części naboju trafiły 
chłopca w twarz, powodując p”- 
parzenie policzka. Lekarz Pogo 
towia, po udzieleniu pomocy, po 
zostawił ofiarę braku dozoru pod 
opieką rodziców. 


Chleb 
o ne pełnej wadze 


Podczas lustracji sanitarno + porząd- 
kowych komisje lustracyjne starostw 
grodzkich zaczęły zwracać specjalną u- 
wagę na wagę chleba. zgodnie bowiem 
z obowiązującym rozporządzeniem p. 
ministra opieki społecznej, chleb mu- 
si być wypiekany w bochenkach, 1, 
2, 3 i t. d. kilogramowych, jednak w 
całych kilogramach. 'opuszozalna jest 
tylko minimalna różnica na wadze, po- 
wstająca wskutek wyschnięcia chleba. 

Winni sprzedaży chleba o niepełnej 
wadze, poniosą kary. 


Uwaga, rowerżyści! 


Na podstawie nowego rozporządze- 
nia o ruchu rowerów na drogach publi. 
cznych z dniem 31 października wszy- 
stkie rowery będą musiały być zaopa- 
trzone z tyłu w latarki z czerwonym 
światłem, lub szkiełko odblaskowe ko- 
loru czerwonego. 


BOLACH 
GŁOWY 


OS RUA ey 


26 5i we aj 
Wzmianka o przetargu 
Związek Elektryfikacyjny Między- 


komunalny Województwa Warszawa 
skiego , „Zemwar” ogłosił w dniu 19 
sierpnia. 1937 r. w Nr. 189 Monitora 
Polskiego przetarg na budowę stacyj 
transformacyjnych i dostawę mate- 
riałów elektrycznych, 


Nasza Rubryka 


MATEMATYKI, łaciny, niemiec- 
kiego — uczy kwalifikowany korepe- 
tytor — student, Gimnazjum, liceum, 
dorosłych.  Pierwszorzędne referen- 
cje. 11-82-15. 

CZELADNIK  montersko - samo- 
chodowy, kawaler, z 5-letnią prak- 
tyką, poszukuje pracy. Łaskawe zgło 
szenia: Józef Łabiak, poczta: Radym- 
no, gm, Zabłotce. 

ROLNIK — OGRODNIK lat 49, 
prosi o pracę w swoim zawodzie na 
najskromniejszych warunkach. Ofer- | 


ty: Herbaciarnia U. Z. P. O. O. Mio. | METRO — 


dowa 21—11 dla Romanowskiego. 


AMOR — „6 lat miłości" i 
tunelu“, 

AKRON:  „Maharadża Rampura“ 
„Człowiek, który zabił“, 

AS: „Anna Karenina‘, 

ATLANTIC: „Diabły wybrzeża“, 

BAŁTYK: „Bohaterowie morza“, 

BIS: „Judel gra na skrzypcach“ i 
„Dzień wielkiej przygody”. 

CASINO: „Słowik Wiednia“ z Martą 
Eggerth. 

CAPITOL: ,,Pasażerka na gapę“. 


COLOSSEUM: „Prawo młodości‘. 
CZARY: „Ogród Allaha“. 
ELITE: „Pod dwiema 
„Pieśń miłości”. 
EUROPA: „Nie znała miłości”, 
FAMA: Nieczynna, 
FILHARMONIA: „Droga do Rio", 
z CA | 


me FILHARMONIA szos 


Pocz.o 6 
Film x xa kulis handlu 
żywym towarem 


Droga do Rio 


Ceny. 75 gr i 1 zł 


FLORIDA: „Rok 2.000“ i „Ta, albo 
żadna”, 

FORUM: „Królowa dżungli“ i „Noc 
ny patrol", 

/ |GDYNIAŁ „O czym śnią dziewczęta" 
i „Srebrne Ostrogi“, 

GLORIA: „Róża“ į „Potępienie*, 

ITALIA: „Łowca przygód”, 

HOLLYWOOD — „Dyplomatyczna 70 
na“, 

IMPERIAL: „Tajny plan“. 

KOMETA: „Bez świadków“ 


KOMETA "== 


flagami" i 


i rewia, 


gg "ro 
featr 


Film, który wzbudza jednocześ- 


nie śmiech i przeerażenie, który 
bawi i zdumiewa logiką wypad- 


„Bt Śwadzów 


MASKA: „Walka o życie” i „Czaro- 


wnice*, 
MARS 
„Kaprys pięknej pani“, 


przygód“, 


Odbito w drukarni Sp. Nakładowo Wydawniczej „Robotnik“, Warsz awa, Warecka 1. 


ul Chłodna 49, tel. 6.48-51. 


-- „Zapomniana symfonia" i| UNIA: „Niesamowity klub“, 


„Biały anioł“ i „Łowca | VICTORIA 


„Ludzie z | NOWA TÓMBOLA: „Mam I9 lat" - 
„Noce egipskie“, 


i|MAJESTC: „Tango zakochanych”. 


pocz. © 
w sob, 4 


MAJESTIC 


W niedz. o 12 i 2 poranki 
Wesoła sensacja ! 


TANGO ZAKOCHANYCH | 


w rol, gł. 
Robert MONTGOMERY, Madge EVANS 
BALKON PARTER 


75o 12a. 


MIEJSKIE: „Rose Marie“, 


MIEJSKI Zis 


Rose Marie 


Ulgowe po 50 gr. 


za wyj. prem. sob. i świąt. 


PETIT TRIANON: „Matura“ į „Fer 


dek uszczęśliwia świat“, 


PAN: „Tajemnice żółtego miasta”. 


POPULARNY: „Jestem niewinny“ 
i rewia, 


PROMIEŃ: „Doktór X“ i „Jadziś”: 


PRAGA: „Brutal“ i rewia. : 
PRASKIE OKO: „Wyrok życia“ ' 
„Szalony porucznik, 


RAJ: „Malibu“ : „Antek  poliemśi- 
ster". j 
RIALTO: „Spotkali się w Paryżu'* 


RENA: „Petersburskie noce“, „Ni£ 
chcę wiedzieć, kim jesteś”, 
RIVIERA: „Czarny anioł“ i „Now? 
przygody Tarzana", 
ROMA: „Orzeł leci do Chin“, 
ROXY: „Srebrna torpeda“ i „B'% 
terstwo krwi“, 
SOKÓŁ: „Jarzmo miłości” i 
z Jawy*, 
SORRENTO: „Król kobiet”, 
STYLOWY: „Parada Warszawy”. . 
STUDIO: „Truxa*, 
ŚWIATOWID: „,4amek tajemnic”. gh 
SFINKS: „100 pociech" z Eddie K 
torem. 
ŚWIAT: „Dzikie ścieżki”, 
ŚWIT: „Płomienne serca”, 
TON: „Romeo i Jula“, 
UCIECHA: „Dorożkarz Nr, 13%. 
„Spr” 


106)” 


„Zbieg 


wa 444“ i rewia. 
(Marszałkowska 
„Gra życia“, 


